
Boiska 
zamiast kortów
Ruszył pierwszy etap prac zwią-
zanych z modernizacją obiektu 
sportowego znajdującego się 
przy Zespole Szkół Samorządo-
wych w Kobylnicy. Miejsce obec-
nie istniejących kortów teniso-
wych zajmą boiska sportowe.

czytaj str. 10

Wysoko 
w rankingach 
Gmina Kobylnica zajęła 141. miej-
sce w kraju pod względem łącznej 
sumy dochodów w przeliczeniu 
na jednego mieszkańca – wynika 
z danych Głównego Urzędu Staty-
stycznego za 2016 rok. Kobylnicki 
samorząd może pochwalić się 
także dodatnim bilansem salda 
migracji wewnętrznych. W ubie-
głym roku przybyło tu 316 nowych 
mieszkańców. 

czytaj str. 5

Wspólnymi siłami o po-
moc dla seniorów
Osiem gmin z województwa 
pomorskiego oraz Powiat Słupski 
chcą wspólnie realizować projekt 
pod nazwą „Srebrna Sieć”. Zakła-
da on działania skierowane do 
osób w wieku 60+.

czytaj str. 6

W NUMERZE:

Na ratunek z no-
wym wyposażeniem
Nowoczesne ubrania specja-
listyczne, defibrylatory, torby 
medyczne. Ponadto kamera 
termowizyjna, maszt oświetleniowy 
i wyciągarka samochodowa. To 
tylko część z nowego sprzętu, jaki 
będą mogli już wkrótce wykorzy-
stywać strażacy z trzech jednostek 
OSP Gminy Kobylnica. W ciągu 
najbliższych miesięcy ich jednostki 
wzbogacą się o urządzenia warte 
ponad milion złotych. 

czytaj str. 4

Śledźcie 
stronę 
Gminy 
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Miesięcznik Stowarzyszenia 
Sołtysów Gminy Kobylnica

Suszek bądź jak kto woli, suszka to takie 
drzewo, które straciło swoją witalność i zda-
niem ministra Szyszki, powinno zostać usu-
nięte ze społeczności leśnej w trybie natych-
miastowym. W tym przypadku trudno jednak 
o  polityczną kpinę bo fakt dotyczy tragedii 
rodzin, ofiar i braci harcerskiej, tragedii przez 
nikogo niezamierzonej, niezawinionej i z całą 
pewnością niechcianej. Wiadomości po-
dały suchy fakt, że nad obozem harcerskim 
w miejscowości Suszek w województwie po-
morskim przeszła nawałnica. Podały też, nie 
do końca zgodną z  prawdą informację, że 
zginęły tam dwie harcerki, po tym jak drzewo 
upadło na namiot. Gazeta Wyborcza podaje 
bowiem, że jedna dziewczynka prawdopo-
dobnie nie obudziła się i została w namiocie, 
który przygniotło drzewo, druga uciekała 
i  niewiele brakowało, żeby jej się udało. Na 
obozie w Suszku przebywali harcerze z łódz-
kich okręgów ZHR. Było tam 140 dzieci i  30 
opiekunów, podaje Newsweek. Choć inne 
źródła podają różną ilość obozowej kadry, 
to nawet w  najbardziej ekstremalnych pro-
porcjach, jeden instruktor kadry harcerskiej 
przypadał na ośmiu uczestników zgrupo-
wania. Aż nadto!!! Chyba, że za wzór brać 
ochronę ostatniej miesięcznicy smoleńskiej 
gdzie trzech szeryfów przypadało na jednego 
mieszkańca. To dopiero Fakt poinformował 
o nad wyraz mądrej decyzji i jak to w harcer-
stwie bywa, rozkazie drużynowego, który na-
kazał harcerskiej braci kierować się do jezio-
ra, bo tylko tam nie było drzew. Rzuciliśmy się 
w stronę jeziora opowiada Faktowi uczestnik 
obozu. Biegliśmy, a konary spadały centyme-
try od naszych głów. Kiedy dobiegliśmy do 
jeziora na główny namiot spadły dwa drzewa. 
Decyzja drużynowego uratowała nam życie. 
Gdybyśmy zostali w namiocie ofiar na pewno 
byłoby więcej. Drużynowemu pan prokurator 
i tak nie odpuści. Ktoś przecież beknąć musi. 
Jako pierwszy poleci zapewne pan wojewo-
da. Wprost informuje, że Mariusz Błaszczak, 
w  porozumieniu z  Komendantem Głównym 
PSP przygotował formułę, aby we współpracy 
z  wszystkimi komendantami związków har-
cerskich stworzyć mechanizm szkolenia har-
cerzy przez funkcjonariuszy PSP. – Będą zwra-
cać uwagę na cztery podstawowe elementy: 
drogi ewakuacyjne, łączność, na przeszkolo-
nych ratowników, którzy powinni być w każ-
dym obozie i na usytuowanie obozów. Widać, 
że minister chce nadać wszystkim obozom 
harcerskim „status imprezy podwyższonego 
ryzyka” jak to było w  przypadku Przystanku 
Woodstock. Nasuwa się więc pytanie. Czy po 
znalezieniu szczura w Pcimiu Dolnym, będzie 
się uczyć zasad deratyzacji również w  Zale-
siu Górnym i to dopiero po zagryzieniu kilku 
mieszkańców?

Wyborcza - Przewodniczący ZHR hm. 
Grzegorz Nowik złożył kondolencje rodzi-
nom zmarłych druhen i  ogłosił miesięczną 
żałobę we wszystkich jednostkach ZHR. 
„Człowiek jest bezradny wobec potęgi i  sił 
natury. Z  pokorą stajemy wobec tego faktu 
w momentach dla nas najboleśniejszych”. Je-
śli pan komendant z pokorą staje wobec tego 
faktu, to całą tragedię należy rozumieć jako 
wyrok boski, po co więc całe prokuratorskie 
dochodzenie? Niech więc od komendanta 
prokuratory uczą się pokory!

W lokalnych mediach pojawiają się w tym 
czasie dramatyczne apele. Na stronie Suszek 
Photos można przeczytać, że mieszkańcy, 
ochotnicy i  lokalne służby muszą radzić so-

bie sami. Brakuje wszystkiego. Jest za mało 
sprzętu, paliwa do agregatów i  pił, a  szcze-
gólnie rąk do pracy. Nie ma i jeszcze długo nie 
będzie prądu ani zasięgu. Osady leśne są od-
cięte od informacji. Brakuje wody pitnej! Rze-
ka grozi wylaniem i  zalaniem osad. Hodowli 
Pstrąga Mylof umieszczonej na rzece, grozi 
śnięcie ryb. Kończy się paliwo do agregatów. 
To jest katastrofa! Gdyby ktokolwiek nie pa-
miętał, to agregaty, sprzęt, paliwo i  ręce do 
pracy potrzebne są w  Puszczy Białowieskiej, 
bo przecież kornik drukarz to nie jakaś tam trą-
ba powietrzna. Gazeta Wyborcza przytacza 
słowa wiceministra Michała Dworczyka, który 
odpowiadając na pytania dziennikarzy, dlacze-
go wojsko zostało wysłane na tereny dotknięte 
nawałnicami dopiero w  poniedziałek. stwier-
dził, że formalny wniosek wojewody o pomoc 
ze strony armii w usuwaniu szkód powstałych 
po piątkowych burzach w  woj. pomorskim, 
wpłynął do MON w poniedziałek 14 sierpnia po 
południu. Czy rząd i jego służby kryzysowe mu-
szą czekać na wezwanie wojewody? Czy pol-
skie wojsko, w tym WOT, nie mają terenowych 
ośrodków dowodzenia zdolnych do podejmo-
wania samodzielnych decyzji? Nie jest to prze-
cież niczyja prywatna armia, o  czym dobitnie  
powiedział Prezydent RP.

Wszak mocą ustawy został on powołany 
między innymi „do realizacji przedsięwzięć 
z  zakresu: zarządzania kryzysowego, zwal-
czania klęsk żywiołowych oraz likwidacji ich 
skutków, ochrony mienia, akcji poszukiwaw-
czo-ratowniczych”. Newsweek donosi, że 
Szef Ministerstwa Obrony Narodowej, Anto-
ni Macierewicz wybrał się we wtorek do Ry-
tla, gminy najbardziej poszkodowanej przez 
ostatnie nawałnice. Pojawił się na Pomorzu  
informuje Newsweek cztery dni po katastro-
fie w eleganckim garniturze, prosto z defila-
dy. Najpierw, śmigłowcem poleciał z Warsza-
wy na Pomorze, po czym wsiadł do rządowej 
limuzyny i prędko udał się do siedziby lokal-
nego sztabu kryzysowego. Z  kolumną po-
konał dystans… ok. 250 metrów. Potem, 
wojskowym Honkerem pojechał obejrzeć 
miejsca największych zniszczeń i  odwiedzić 
żołnierzy udrażniających zablokowane kory-
to Brdy. Terenowy samochód nie mógł poko-
nać grząskiego błota. W rezultacie, z opresji, 
kolumnę ministra uratowali poszkodowani 
mieszkańcy, dodaje Newsweek. Tymczasem 
na ulicach Warszawy, pręży się przed Ma-
cierewiczem 1,5 tysiąca żołnierzy, jedni per 
pedes inni na motocyklach, samochodach 
opancerzonych i  terenowych, pojazdach do 
minowania, czołgach i lawetach samobieżnej 
artylerii. Z  powietrza skrzydełkami mu ma-
chało 60 różnej bojowej maści samolotów. 
Prężymy swoje muskuły jak nieprzymierza-
jąc Władimir Władimirowicz Putin a  godzi-
na lotu F-16 to kilkadziesiąt tysięcy złotych. 
Przeznaczmy te ciężkie miliony wydawane 
na ochronę miesięcznic i  parad partyjnych 
a nade wszystko wojskowych defilad, na fun-
dusz pomocy ofiarom kataklizmów wszelkich 
bo z  tego co wiadomo Putin się do nas nie 
wybiera a  wojewoda pomorski pomocy nie 
potrzebuje bo ma do posprzątania tylko „tro-
chę liści i gałęzi”. Należy więc tylko zagrabić! 
Ministrowi Szyszce osiem milionów kubików 
drewna pozwoli pewnie zaprzestać grabie-
nia Puszczy Białowieskiej. Starczy im tego do 
końca kadencji na pewno.

Ob. Piszczyk
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Ostatnie pożegnanie Jana Kralskiego
Rodzina, przyjaciele, strażacy i współpracownicy pożegnali w lipcu Jana 
Kralskiego. Wieloletni pracownik Urzędu Gminy Kobylnica od miesięcy 
zmagał się z ciężką chorobą. Przez wszystkich zostanie zapamiętany jako 
bardzo ciepły i pomocny człowiek, wzorowy pracownik i działacz. 

Jan Kralski urodził się 30 marca 1957 roku 
w niewielkiej podkołobrzeskiej wsi Dobrzy-
ca. Stamtąd wraz z rodzicami i rodzeństwem 
przeniósł się do niewielkiej miejscowości 
pod Barcinem, gdzie ukończył z bardzo do-
brymi wynikami szkołę podstawową, by na-
stępnie kontynuować naukę w  Technikum 
Elektrycznym w Słupsku. 

Z Gminą Kobylnica związany był od roku 
1981, kiedy wspólnie z rodziną zdecydował 
się zamieszkać w Kwakowie. Jak się później 
okazało, ta decyzja związała go na stałe 
z  tymi terenami – zarówno prywatnie, jak 
i  zawodowo.  4 stycznia 1993 roku podjął 
pracę w  Urzędzie Gminy na stanowisku in-
spektora obrony cywilnej i ochrony przeciw-
pożarowej. Tu zrodziła się również kolejna 
pasja – do munduru strażaka – ochotnika. 
Aktywnie uczestniczył w codziennych inter-
wencjach strażackiej braci pełniąc jednocze-
śnie funkcję sekretarza Zarządu Gminnego 
OSP. Jako strażak stanowił wzór dla innych 
druhów. Oddanie sprawie walki z  żywiołem 
i  poświęcenie zostało dostrzeżono i  doce-
nione. Za ofiarną strażacką służbę został od-
znaczony przez Związek Ochotniczych Straży 
Pożarnych Rzeczpospolitej Polskiej Złotym 
Medalem „Za Zasługi dla Pożarnictwa”. 

W  zawodowej pracy zawsze sumienny, 
skrupulatny i pomocny. W życiu prywatnym 
życzliwy i serdeczny. Tak zostanie zapamię-
tany. 

To ważne, by w sytuacjach, kiedy los doświadcza drugiego człowieka, 
znaleźć w sobie na tyle empatii i wyrozumiałości, by ofiarować pomoc. 
O fatalnych skutkach nawałnicy, która przeszła nad południową czę-
ścią województwa pomorskiego słychać wszędzie. Z wielu stron płynie 
pomoc dla osób, które ucierpiały w wyniku nawałnicy. Teraz także ze 
strony Gminy Kobylnica.

Na najbliższej sesji radni będą debatować nad uchwałą w sprawie udzielenia pomocy 
Gminie Chojnice, która od kilku tygodni boryka się ze zniszczeniami, jakie pozostawiła 
po sobie sierpniowa nawałnica. Rajcy będą głosować nad uchwałą, która zakłada prze-
kazanie samorządowi 50 tysięcy złotych. Środki miałyby pomóc w zakupie agregatu 
prądotwórczego, który w znaczącym stopniu usprawni pracę służb walczących ze skut-
kami wichury i ulewy.

Pomóc może również każdy z nas. 22 sierpnia powołano „Komitet Społeczny w Kobyl-
nicy do organizacji zbiórki publicznej na rzecz gmin poszkodowanych podczas nawał-
nic w miesiącu sierpniu 2017". Na specjalnie utworzone konto można dokonywać wpłat 
w dowolnej kwocie, a uzbierane w ten sposób pieniądze zostaną przekazane Stowa-
rzyszeniu Na Rzecz Rozwoju Gminy Lipusz. Członkowie Stowarzyszenia będą udzielać 
wsparcia najbardziej potrzebującym osobom. 

Pieniądze prosimy przelewać na numer konta banko-
wego: 67 9317 0002 0090 0246 3000 0010 (z dopiskiem 
„pomoc poszkodowanym”).
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Kajakiem przez Gminę 
Kobylnica. Było warto
Spływy kajakowe to doskonała forma spędzania wolnego czasu. Pozwalają podziwiać piękno 
przyrody, integrują i bawią. Między innymi dlatego kilkanaście osób zdecydowało się spędzić 
właśnie w ten sposób jedną z lipcowych sobót. Chętnych na takie spędzenie wolnego czasu 
może być zdecydowanie więcej. Skłaniać do tego będą nie tylko walory krajobrazowe, ale także 
dobrze przygotowana infrastruktura. 

Organizowany przez in-
struktora świetlicy wiej-
skiej w  Łosinie, Agnieszkę 
Malczewską, spływ ruszył 
z  miejscowości, a  konkretnie 
z  przystani kajakowej, która 
znajduje się nieopodal leśni-
czówki. Urokliwa trasa wio-
dła Słupią w  kierunku Bydli-
na. Wszystkie uczestniczące 
w wycieczce osoby mogły na 
własne oczy przekonać się, 
dlaczego doświadczeni, ale 
i  ci mniej wprawieni kajaka-
rze, tak bardzo cenią Słupię. 

- 8 kajaków wystartowało 
z  Łosina do Bydlina.  Pogoda 
była przecudna, a  trasa uro-
kliwa.  Kilka wywrotek, zato-
pionych rzeczy, zadrapań, po-
łkniętych muszek nie stanęło 
na przeszkodzie, by wszyscy 
wrócili do domów  z  uśmie-
chem na twarzy – przyznaje 
organizatorka.

Warto podkreślić, że Gmina 
Kobylnica od lat włącza się 
w  działania związane z  roz-
wojem turystyki kajakowej. 
Jednym z  przejawów jest 
współpraca w  zakresie reali-
zacji przedsięwzięcia strate-
gicznego „Pomorskie Szlaki 
Kajakowe”. 

Celem projektu jest zago-

spodarowanie ok. 1 500 km 
pomorskich szlaków kaja-
kowych (284 lokalizacji in-
westycji) i  ich wyposażenie 
w  niezbędną infrastrukturę 
kajakową tj.: budowę prze-
nosek przy przeszkodach na 
szlakach kajakowych (jazach, 
zaporach, elektrowniach 
wodnych), budowę, rozbu-
dowę i  modernizację pól 
biwakowych i  stanic kajako-
wych oraz punktów etapo-
wych (infrastruktura socjalna: 
wiaty, ławy, kosze na śmieci 
itp. elementy wyposażenia), 
zapewnienie właściwego do-
stępu do miejsc etapowych 
spływu oraz możliwość wo-
dowania i  wyjmowania kaja-
ków (drogi dostępu, miejsca 
parkingowe, pomosty i  urzą-
dzone fragmenty brzegów), 
oznakowanie szlaków kajako-
wych za pomocą znaków po-
sadowionych od strony wody 
(informacyjne, ostrzegawcze, 
kilometrażowe, kierunkowe) 
i  znaków posadowionych od 
strony lądu (drogowe i  zna-
kujące atrakcje turystyczne) 
oraz promocję marki „Pomor-
skie Szlaki Kajakowe”. 

Stowarzyszenie Sołtysów Gminy Kobylnica ogłasza 
konkurs kulinarny dla wszystkich mieszkańców Gminy 
Kobylnica pod hasłem „Przepisy naszych babci i mam”. 

Zgłoszenia zawierające przepisy wraz z  dokładnymi 
danymi osoby zgłaszającej prosimy przysyłać pod adres:  
Urząd Gminy Kobylnica (Stowarzyszenie Sołtysów Gmi-
ny Kobylnica), Ul. Główna 20  76-251 Kobylnica z dopi-
skiem Konkurs – „Przepisy naszych babci i mam”. 

Potrawy  zgłoszone do konkursu zgłaszający przedsta-
wią komisji składającej się z szefów kuchni oraz miesz-
kańców Gminy Kobylnica  do oceny  na początku stycz-
nia 2018r. Zgłoszenia prosimy  nadsyłać do 21.12.2017r. 
Przewidziane są atrakcyjne nagrody w  postaci sprzętu 
gospodarstwa domowego o wartości:

I-miejsce sprzęt wartości - 600,00zł
II-miejsce sprzęt wartości  - 400,00 zł
III-miejsce sprzęt wartości – 300,00 zł
oraz dwa wyróżnienia.
Wszystkie zgłoszone do konkursu przepisy ukażą się 

w wydaniu książkowym, jak i w Kurierze Sołeckim wraz 
z  imieniem i  nazwiskiem osoby zgłaszającej oraz ze 
zdjęciem wykonanej potrawy. Serdecznie zapraszamy  
i życzymy kulinarnych sukcesów.  

KONKURS

Twórcy nagrodzeni Białym Bocianami
Kolejny raz Starosta Słupski przyznał Nagrody Białego Bociana, czyli wyróżnienia dla osób zajmują-
cych się twórczością artystyczną, upowszechnianiem i ochroną dóbr kultury. W gronie laureatów 
tegorocznej edycji konkursu znalazły się również osoby i zespoły związane z Gminą Kobylnica. 

Już od dwunastu lat Starostwo Powiatowe 
w Słupsku wręcza działaczom i społecznikom 
specjalne nagrody, które są wyrazem uznania 
dla ich działań i inicjatyw, którym przyświeca 
wspólny cel – promocja i  upowszechnianie 
twórczości artystycznej i  dóbr kultury. Gala, 
w  trakcie której poznaliśmy laureatów tego-
rocznej edycji Nagród Białego Bociana, od-
była się 21 czerwca w  Specjalnym Ośrodku 
Szkolno – Wychowawczym w Damnicy. 

W  tym roku, wśród osób, które otrzymały 
Białe Bociany, znalazła się Anna Poźlewicz, 
natomiast Romana Małecka, Elżbieta Stec 
oraz Zespół AleBabki odebrały z  rąk organi-
zatorów nagrody finansowe.  otrzymały trzy 
osoby. Ośmiu osobom przyznane zostały na-
grody.

Anna Poźlewicz, jest jednym z  instrukto-
rów Gminnym Centrum Kultury i  Promocji w  Kobylnicy. Zo-
stała wyróżniona za działalność artystyczną na terenie Ziemi 
Słupskiej, pracę z uzdolnionymi muzycznie i wokalnie dziećmi 
oraz ukazywanie piękna języka polskiego. 

Zespół „AleBabki”  z  Kobylnicy komisja doceniła za cało-
kształt działalności, liczne występy i osiągnięcia artystyczne.

Romana Małecka z Kwakowa zyskała uznanie za działalność 
artystyczną w dziedzinie poezji, malarstwa, grafiki i rzeźby.

Elżbieta Anna Stec otrzymała nagrodę za prowadzenie ze-
społu „AleBabki” z  Kobylnicy, nagraną płytę oraz odnoszone 
przez „AleBabki” sukcesy artystyczne.

Od 01 sierpnia do 15 grudnia br. w po-
wiecie słupskim realizowany będzie Pro-
gram profilaktyki boreliozy obejmujący 
wykonywanie bezpłatnych badań labora-
toryjnych w kierunku wykrycia boreliozy 
i działania edukacyjne w zakresie jej 
zapobiegania.

Badania wykonywać będzie wyłonione w  konkursie 
ofert Medyczne  Laboratorium  DIAGNOSTYKA w  Słup-
sku przy ul. Jana Pawła II 1a,  należące  do Ogólnopol-
skiej Sieci Laboratoriów Medycznych DIAGNOSTYKA 
w Krakowie. 

Bezpłatnymi badaniami objętych zostanie 300 miesz-
kańców powiatu, u których wcześniej nie stwierdzono 
boreliozy i którzy nie byli leczeni z powodu tej choroby. 
Kwalifikacja uczestników odbywać się będzie w ośrod-
kach zdrowia/przychodniach we wszystkich gminach 
powiatu słupskiego, w  dniu zgłoszenia się do progra-
mu, za pośrednictwem ankiety oceny ekspozycji na 
kleszcze. O zakwalifikowaniu decydować będą zweryfi-
kowane przez personel medyczny informacje zawarte 
w ankiecie, uzasadniające jego wykonanie.

Program kierowany jest do wszystkich mieszkańców 
gmin powiatu słupskiego w wieku od 20 lat (bez wzglę-
du na płeć i stan zdrowia), ale głównie powinny z niego 
skorzystać osoby z grupy podwyższonego ryzyka, tj. le-
śnicy, rolnicy, osoby często przebywające na terenach 
bytowania kleszczy.

Informacja na temat badań dostępna jest na stro-
nie internetowej Powiatu Słupskiego. 

GBP w  Kobylnicy zaprasza do 
udziału w  ogólnopolskiej akcji 
„Narodowe Czytanie”. 

Już 2 września 2017 r. podczas Dożynek Gminnych 
w  Kończewie  odbędzie się kolejna edycja „Narodowego 
Czytania”. W godz. 15.00- 18.00 w specjalnie przygotowa-
nym namiocie będziemy wspólnie czytali  „Wesele” Stani-
sława Wyspiańskiego . 

Każdy będzie mógł się włączyć do lektury, tym bardziej, 
że organizatorzy wspólnie z  czytelnikami będą próbować 
pobić dotychczasowy rekord . Przygotowano także dodat-
kowe atrakcje zarówno dla dzieci, jak i dorosłych pasjona-
tów literatury. 
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„Bezpieczna droga do szkoły”. 
Strażnicy zadbają o najmłodszych
Każda z piętnastu straży województwa pomorskiego do 28 sierpnia 2017 roku przeprowadzi na swo-
im terenie przegląd infrastruktury przyszkolnej: oznakowanie przejść dla pieszych, stan chodników, 
ogrodzeń, barierek i innych zabezpieczeń, sprawdzenie widoczności, wskaże ewentualne zagroże-
nia i poinformuje o nich zarządców terenu.

Funkcjonariusze Straży Gminnej 
w Kobylnicy wspólnie z funkcjonariu-
szami Posterunku Policji w Kobylnicy 
oraz funkcjonariuszami Wydziału Ru-
chu Drogowego Komendy Miejskiej 
Policji w Słupsku przeprowadzą dzia-
łania prewencyjne w  okolicach szkół 
na terenie Gminy Kobylnica. W  przy-
padku nieprawidłowego parkowania 
w  rejonie placówek, kierujący po-
jazdami otrzymają „Karne kupony”. 
Jednocześnie funkcjonariusze będą 
zwracać uwagę na prawidłowe poru-

szanie się po drodze dzieci i młodzie-
ży szkolnej. Przeprowadzą krótkie 
pogadanki dotyczące bezpiecznego 
poruszania się po drogach i  wręczą 
elementy odblaskowe.

Całą akcję zakończą zajęcia pre-
lekcyjne w  poszczególnych placów-
kach oświatowych Gminy Kobylnica 
z  dziećmi klas pierwszych również 
w terenie. W czasie ich trwania młodzi 
ludzie otrzymają gadżety w  postaci 
plecaków odblaskowych. 

Na początku września 2017 r. 

w Kwakowie, bezpośrednio przy szko-
le stanie tablica radarowo-informa-
cyjna z  edytorem LED, która będzie 
informować kierujących pojazdami, 
z  jaką prędkością się poruszają, jed-
nocześnie ostrzegając o bezpiecznym 
poruszaniu się drogą. Umieszczenie 
takiej tablicy z  pewnością poprawi 
bezpieczeństwo naszych mieszkań-
ców, a  w  szczególności bezpieczeń-
stwo najmłodszych uczęszczających 
do placówki oświatowej w Kwakowie.

Pszczelarskie święto w Reblinie
Zarząd Rejonowego Koła Pszczelarzy w Słupsku, korzystając z gościnności samorządu Gminy Kobylnica zorganizował 22 lipca 2017 
roku, w Świetlicy Wiejskiej w Reblinie Piknik Pszczelarski, w którym wzięło udział wielu zaproszonych gości oraz 70 pszczelarzy. 

Na wydarzeniu pojawili się: 
Leszek Kuliński Wójt Gminy 
Kobylnica, Przewodniczący 
Rady Gminy Kobylnica Leon 
Kiziukiewicz, Radni Mirosław 
Przybył i  Janusz Kaszowski, 
sołtys sołectwa Runowo Sła-
wieńskie Julita Bielańczuk, 
sołtys sołectwa Zębowo Le-
szek Mazur, rolnik z  Zębowa 
Janusz Jóźwiak, leśniczy Le-
śnictwa Bzowo Piotr Czepiel 
oraz proboszczowie parafii 
w  Sycewicach ks. Arkadiusz 
Oslislok i  parafii w  Słonowi-
cach ks. Krzysztof Łachut. 

- Gmina Kobylnica od wie-
lu lat jest przyjazna lokalnym 
pszczelarzom. Spotkanie 
pszczelarzy w przyjaznym śro-
dowisku dla rozwoju bartnic-
twa nie jest przypadkowym. 
Sam wójt gminy prowadzi 
praktykę pszczelarską w swo-
jej małej pasiece. Świetlica 
Wiejska w Reblinie na przeło-
mie 2016/2017 roku służyła 
słupskim pszczelarzom do 
realizacji spotkań Pszczelar-
skiego Klubu Dyskusyjnego. 
W  niej też spotykali się nasi 
pszczelarze z  pszczelarzami 
niemieckimi w  ramach wy-
miany doświadczeń, umoco-
wanej w  ramach współpracy 
Powiatu Słupskiego i Powiatu 
Hertzogtum Lauenburg. Sa-
morząd tej gminy również go-
ścił pszczelarzy niemieckich – 
przyznają organizatorzy. 

Piknik Pszczelarski to oka-
zja do odpoczynku w  jakże 
trudnym w  tym roku sezo-
nie pszczelarskim, kiedy to 
pogoda często była mało 
sprzyjająca pszczołom. Tym 
razem sobotnia aura wyna-
grodziła pszczelarzom wiele 
niedogodności. Mogli oni 

spędzić czas mile, bezstreso-
wo i w przyjaznej atmosferze. 
Atrakcją spotkania były żywe 
pszczoły przywiezione przez 
prezesa koła w  ulu demon-
stracyjnym jednoramkowym.

Zarząd Koła wsparty pomo-
cą pani Sabiny Słabej z  Rady 
Sołeckiej oraz pani Elżbiety 
Surmacz z  Reblina a  także 
opiekuna świetlicy instrukto-
ra Grzegorza Jopka stanęli na 
wysokości zadania. Przygoto-
wanych potraw do konsump-
cji nie zabrakło. Pszczelarze 
wraz z  gośćmi raczyli się ko-
bylnickim bigosem ze słynnej 
„gęsi”, ziemniakami w  mun-
durkach, ogórkami małosol-
nymi, pieczonymi udkami, 
frytkami, goframi, tostami. 
Każdy mógł skosztować ciasta 
i  spokojnie wypić w  plenerze 
kolejną kawę. 

Ciekawostką serwowaną 
przez pszczelarzy był miód 
w  puszkach, w  szczegól-
ności polecany do kiełba-
sek pieczonych na ognisku. 
Obecnie trudno spotkać 
dobrze zakonserwowaną 
słoninę. Wielu z  gości tutaj 
raczyło się tym niecodzien-
nym smakiem ofiarowanym 
przez pszczelarza z  Reblina. 
Nie tylko jadło było atrakcją 
pikniku. Trochę zabawy nie 
zaszkodzi nikomu. Tak też 
i tym razem w ramach rywali-
zacji wójt gminy Leszek Kuliń-
ski z  prezesem koła Zbignie-
wem Wiąckiewiczem mieli 
okazję zbić ramkę do ula. Dla 
ułatwienia wójt dostał zada-
nie zbijania ramki młotkiem 
drewnianym, a  prezes młot-
kiem 5 kilogramowym. Zaba-
wa była przednia. 

Spotkania pszczelarzy za-

wsze ukierunkowane są na 
przekazywanie wiedzy, za-
równo teoretycznej jak i prak-
tycznej. Tej okazji nie można 
było pominąć. Przy dwóch 
ulach doświadczeni pszcze-
larze dzielili się wiedzą prak-
tyczną z zakresu poddawania 
matek pszczelich oraz gospo-
darowania plastrami wosko-
wymi w  ulach. Konkretnych 
pytań i odpowiedzi nie brako-
wało. Wśród pszczelarzy jest 

wielu konstruktorów prostych 
i  złożonych urządzeń wspie-
rających pracę w  pasiekach. 
Na Piknik Pszczelarski przyje-
chał spod Miastka pszczelarz 
koła i  zaprezentował własnej 
konstrukcji dźwig do zała-
dunku uli oraz urządzenie do 
obmiatania pszczół podczas 
miodobrania. Demonstra-
cja przywiezionego sprzętu 
wzbudzała zainteresowanie 
wielu pszczelarzy.

Zarząd koła pszczelarzy 
słupskich wykorzystał rów-
nież spotkanie w  szczytnym 
celu. Tego dnia zorganizo-
wana została zbiórka miodu 
od pszczelarzy z  przeznacze-
niem na cele charytatywne 
i promocję koła. Również przy 
okazji spotkania można było 
odebrać zakupione przez 
Wojewódzki Związek Pszcze-
larzy w  Gdańsku, w  ramach 
programu wsparcia, leki dla 

pszczół. Zarząd Rejonowego 
Koła Pszczelarzy w  Słupsku 
dziękuje wszystkim osobom 
w jakikolwiek sposób zaanga-
żowanym w  przygotowanie 
imprezy, a  w  szczególności 
Wójtowi Gminy Kobylnica 
Leszkowi Kulińskiemu oraz 
ww. sołtysom wspierającym 
pracę członka Zarządu koła 
Krzysztofa Startka, mieszkań-
ca Reblina, odpowiedzialnego 
za realizację pikniku.

Obszerną galerię zdjęć z wydarzenia można znaleźć na stronie internetowej Gminy Kobylnica. 

Przyroda powiatu w obiektywie - edycja 2017
Organizatorem konkursu fotograficznego, wpi-
sującego się w działalność w dziedzinie twór-
czości artystycznej, jest Starosta Słupski. 
 
Konkurs jest przeznaczony dla fotografii ama-
torskiej i profesjonalnej. Uczestnikami konkursu 
mogą być mieszkańcy powiatu słupskiego, 
którzy ukończyli 18 rok życia i posiadają pełną 
zdolność do czynności prawnych oraz młodzież 
i dzieci które ukończyły 8 rok życia za pisemną 
zgodą prawnych opiekunów. Zgodę należy 
dołączyć do zgłoszenia.

KONKURS
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Wysoko w rankingach
Gmina Kobylnica zajęła 141. miejsce w kraju pod względem łącznej sumy dochodów w przeliczeniu na jednego mieszkańca – wynika z danych 
Głównego Urzędu Statystycznego za 2016 rok. Kobylnicki samorząd może pochwalić się także dodatnim bilansem salda migracji wewnętrznych. 
W ubiegłym roku przybyło tu 316 nowych mieszkańców. 

W  zestawieniu GUS wzięto 
pod uwagę zarówno docho-
dy własne - czyli m.in. wpły-
wy z  podatków i  opłat oraz 
udziały w CIT i PIT - ale także 
subwencję ogólną, dotacje 
celowe z  budżetu państwa, 
a  także środki unijne. Łączna 
suma dochodów w przelicze-
niu na jednego mieszkańca 
osiągnęła w  Gminie Kobylni-
ca poziom 5 183,18 złotych. 
Taki wynik pozwolił na zajęcie 

141. miejsca w kraju. 
W  sprawozdaniu regional-

nych izb obrachunkowych 
(RIO), w  którym dokonano 
analizy budżetów jednostek 
samorządu terytorialnego, 
podkreślono, że w 2016 r. do-
chody gmin w  przeliczeniu 
na mieszkańca - bez miast na 
prawach powiatu - wzrosły do 
poziomu 3 944 zł, czyli o 548 
zł. Jedynie w dziewięciu gmi-
nach odnotowano dochód 

per capita poniżej 3 000 zł. 
W  większości przypadków 
(60 proc.) wpływy do budżetu 
zamknęły się w  przedziale 3 
000 zł-4 000 zł. W jednej trze-
ciej gmin wpływy budżetowe 
wyniosły od 4 000 zł do 5 000 
zł, a w 129 najbardziej zamoż-
nych samorządach - powyżej 
5 000 zł. Właśnie w tym gronie 
znalazła się Gmina Kobylnica. 

Najbogatszą gminą w  Pol-
sce pozostaje Kleszczów (woj. 

łódzkie). Łączna suma docho-
dów w przeliczeniu na jedne-
go mieszkańca osiągnęła tam 
poziom 47 709 zł - wynika 
danych GUS za 2016 r. Na dru-
gim miejscu znalazła się gmi-
na wiejska Rewal. W czołówce 
są również: Krynica Morska 
oraz Rząśnia. 

Główny Urząd Statystyczny 
przedstawił także dane doty-
czące migracji wewnętrznych. 
W  raporcie możemy znaleźć 

informacje mówiące o  tym, 
iż ponad 1,5 tys.  gmin  od-
notowało w  ubiegłym roku 
ujemne saldo migracji, czyli 
większy odpływ niż napływ 
ludności na dane tereny. Naj-
wyższą wartość wskaźnik ten 
osiągnął w  Poznaniu, Byd-
goszczy i Katowicach. 

Biorąc pod uwagę gminy 
wiejskie, najwięcej mieszkań-
ców przybyło m.in. w podpo-
znańskich: Komornikach (871 

osób), Dopiewie (758 osób) 
i  Tarnowie Podgórnym (644 
osoby), a  także w  dolnoślą-
skiej Długołęce (844 osoby) 
i  pomorskim Pruszczu Gdań-
skim (789 osób). Dodatnie 
saldo migracji wewnętrznych 
odnotowała także Gmina 
Kobylnica. W  ubiegłym roku 
przybyło tu 316 nowych 
mieszkańców. Taki wynik 
uplasował nasz samorząd na 
43. miejscu w kraju. 

KoBO 2018: czas na głosowanie
Do 7 września mieszkańcy mogą oddawać swoje głosy na zadania zgłoszone do Kobylnickiego 
Budżetu Obywatelskiego. Wyboru najlepszych – naszym zdaniem projektów – możemy dokony-
wać na dwa sposoby.

Tradycyjna metoda głosowania odbywa 
się poprzez wypełnienie karty papierowej 
i  wrzucenie do jednej z  urn, które zostały 
ustawione w  kilku miejscach zlokalizowa-
nych na terenie Gminy Kobylnica. Oprócz 
budynku Urzędu Gminy i siedziby Gminnego 
Centrum Kultury i Promocji, urny stanęły tak-
że w świetlicach wiejskich. w przypadku gdy 
świetlica będzie nieczynna oraz w  miejsco-
wościach, w których nie ma świetlicy, punkt 
głosowania będzie znajdować się u sołtysów. 

Istnieje również możliwość oddania głosu 
przez Internet. Na stronie  www.kobylnica.
wybiera.pl  znajdziemy nie tylko wszelkie in-
formacje dotyczące przebiegu procesu odda-
wania głosu, ale również szczegółowe opisy 
każdego z zadań. 

Aby prawidłowo oddać głos należy wybrać 
maksymalnie 2 zadania z listy w następujący 
sposób:

1) jedno zadanie infrastrukturalne (w  do-
wolnej grupie), 

2) jedno zadanie społeczne (w  dowol-
nej grupie), poprzez postawienie znaku "X" 
w  odpowiednim polu w  kolumnie "Wybór", 
następnie wpisać czytelnie swoje imię i  na-
zwisko, adres zamieszkania oraz numer 
PESEL, a  także zakreślić zawarte w  karcie 
wszystkie oświadczenia oraz własnoręcznie 
podpisać się. 

Aby zagłosować wystarczy być mieszkań-
cem Gminy Kobylnica i  mieć ukończone 16 
lat! Głosowanie trwać będzie od 21 sierpnia 
2017 roku do 07 września 2017 roku. 

Gmina Kobylnica jest atrakcyjnym miejscem do życia. W ubiegłym roku przybyło tu 316 nowych mieszkańców.

Lp. Nazwa zadania Orientacyjny 
koszt*

1 BUDOWA BOISKA DO GRY W KOSZYKÓWKĘ NA PLACU REKREACYJNYM W DOBRZĘCINIE 
(Grupa 1)

70 000

2 PRZEBUDOWA I MODERNIZACJA ALTANY REKREACYJNEJ Z GRILLEM W LULEMINIE (Grupa 1) 60 000

3 ZAGOSPODAROWANIE TERENU WOKÓŁ JEZIORA ŚCIĘGNICA POD WZGLĘDEM REKREACYJNO-
-WYPOCZYNKOWYM (Grupa 1)

70 000

4 BUDOWA DROGI NA UL. OGRODOWEJ W ZAJĄCZKOWIE (Grupa 2) 70 000

5 BUDOWA KOMPLEKSU SPORTOWO REKREACYJNEGO W KRUSZYNIE POD HASŁEM „SPORT 
I ZABAWA TO WAŻNA SPRAWA”(Grupa 2)

70 000

6 PARK REKREACYJNO-SPORTOWY W ZĘBOWIE (Grupa 2) 69 822,63

7 SIERAKOWO BUDUJE MIEJSCE SPOTKAŃ-Etap II (Grupa 2) 60 000

8 MODERNIZACJA BOISKA WIEJSKIEGO W PŁASZEWIE (Grupa 2) 70 000

9 KONTYNUACJA I ROZBUDOWA PLACU ZABAW WSI WRZĄCA (Grupa 3) 50 000

10 PARK DĘBOWY - WIDZINO (Grupa 3) 70 000

11 RENOWACJA WIELOPOKOLENIOWEGO PARKU WYPOCZYNKU I REKREACJI W KULESZEWIE III 
Etap (Grupa 3)

70 000

12 BUDOWA CHODNIKA WRAZ Z PRZEBUDOWĄ ZJAZDÓW W CIĄGU DROGI GMINNEJ UL. 
KOŚCIELNA W SYCEWICACH (Grupa 4)

70 000

13 PRZEBUDOWA ISTNIEJĄCEJ INFRASTRUKTURY SPORTOWEJ NA BOISKU W KWAKOWIE Etap 
II (Grupa 4)

70 000

14 BUDOWA DROGI DOJAZDOWEJ DO POSESJI MIESZKALNYCH ORAZ DO KOMPLEKSU BOISK 
SPORTOWYCH W KOŃCZEWIE (Grupa 4)

70 000

15 MODERNIZACJA I ROZBUDOWA BOISKA PIŁKARSKIEGO W KOBYLNICY PRZY UL. WODNEJ 
POPRZEZ ZAINSTALOWANIE NOWOCZESNEGO SYSTEMU NAWADNIAJĄCEGO I NAGŁAŚNIA-
JĄCEGO (Grupa 5)

70 000

16 PLAC ZABAW DLA DZIECI PRZEDSZKOLNYCH PN.”ZAKĄTEK RADOŚCI” W KOBYLNICY PRZY 
BOISKU SPORTOWYM (Grupa 5)

68 400

Lp. Nazwa zadania Orientacyj-
ny koszt*

1 „ĆWICZ Z NAMI W LULEMINIE” (Grupa 1) 4 960

2 DOPOSAŻENIE ŚWIETLICY WIEJSKIEJ W KCZEWIE (Grupa 1) 5000

3 DZIEŃ ZIEMNIAKA–FESTYN ZĘBOWO (Grupa 2) 5000

4 PIKNIK RODZINNY W LUBUNIU (Grupa 2) 5000

5 PRZYGODA KULINARNA W KRUSZYNIE (Grupa 2) 5000

6 STRAŻACKI DZIEŃ DZIECKA W SIERAKOWIE (Grupa 2) 5000

7 DOPOSAŻENIE ŚWIETLICY WIEJSKIEJ W REBLINIE W SPRZĘT NAGŁAŚNIAJĄCY (Grupa 3) 5000

8 KURS KOMPUTEROWY W ŚWIETLICY WIEJSKIEJ W KULESZEWIE (GRUPA 3) 5000

9 ROZTAŃCZONA WRZĄCA - KURS TAŃCA TOWARZYSKIEGO I ZUMBA (Grupa 3) 5000

10 POZNAJ SWOJEGO SĄSIADA - TURNIEJ MIEJSCOWOŚCI SASIADUJĄCYCH Z WIDZINEM (Grupa 3) 5000

11 DOPOSAŻENIE OCHOTNICZEJ STRAŻY POŻARNEJ W SYCEWICACH – „STRAŻACKA WATA CUKROWA- 
ZAWSZE SMACZNA I KOLOROWA” (Grupa 4)

5000

12 FESTYN INTEGRACYJNY W KOŃCZEWIE PN., „BO WSZYSCY POACY TO JEDNA RODZINA STARSZY CZY 
MŁODSZY CHŁOPAK CZY DZIEWCZYNA” (Grupa 4)

5000

13 KWIATY NIE TYLKO WE WŁOSACH - WARSZTATY FLORYSTYCZNE W ŚWIETLICY W ŁOSINIE (Grupa 4) 5000

14 TURNIEJ PIŁKI NOŻNEJ W KOŃCZEWIE  
O PUCHAR WÓJTA GMINY KOBYLNICA (Grupa 4)

5000

15 PROJEKT EDUKACYJNY PN. „POZNAJĘ ŚWIAT”  
W ZESPOLE SZKÓŁ SAMORZĄDOWYCH W KOBYLNICY (Grupa 5)

5000

16 „W ZDROWYM CIELE ZDROWY DUCH” – PROGRAM PROFILAKTYKI PROZDROWOTNEJ DLA DOROSŁYCH 
MIESZKAŃCÓW GMINY KOBYLNICA (Grupa 5)

5000

17 SPOTKANIE INTEGRACYJNE „DZIEŃ SĄSIADA – DLA MIESZKAŃCÓW I PRZYJACIÓŁ ULICY CHABROWEJ 
W KOBYLNICY” (Grupa 5)

5000

Zadania infrastrukturalne Zadania społeczne 

*Przedstawione koszty są szacunkowe i poglądowe, koszt realizacji może ulec 
zmianie w zależności od ostatecznego zakresu inwestycji.
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BAJKA Tadeusz Gawlik
tadgaw@wp.plo politycznej metamorfozie

O tym że każda akcja wywo-
łuje równą jej i przeciwnie skie-
rowaną reakcję, Isaac Newton 
poinformował świat już w 1687 
roku w  swoim dziele „Philoso-
phiae Naturalis Principia Mathe-
matica”, formułując w nim swo-
je, aktualne przez wieki zasady 
dynamiki. Te zaś przyjęte przez 
naukowców pryncypia oparły 
się pojmowaniu wszelkiej ma-
ści polityków ignorujących na-
gminnie ich społeczną funkcję. 
Żadnej gumy i nijakiej sprężyny 
nie da się rozciągać bez końca 
bo każda kiedyś pęknąć musi, 
a naciągana do oporu większe-
go niż wytrzymałość punktu 
zawieszenia, strzeli w  końcu 
w  pysk jej naciągaczowi. Ner-
wy, jak postronki, też swoją 
wytrzymałość użytkową mają. 
Prawo i  Sprawiedliwość dążąc 
do zawłaszczenia przypisanych 
sobie w nazwie przymiotów, po 
destrukcji i  ubezwłasnowolnie-
niu Trybunału Konstytucyjnego, 
zabrało się za dalszą anihilację 
instytucji wymiaru sprawiedli-
wości. Na plan pierwszy, zresztą 
hurtem, wzięto sądy powszech-

ne, Krajową Radę Sądownictwa 
i Sąd Najwyższy. Łamania prawa 
konstytucyjnego w  ustawach, 
których tytuły hadko tu wymie-
niać i plugawienia godności Gło-
wy Państwa nie zdzierżył w koń-
cu Prezydent RP – Andrzej Duda, 
w  prześmiewczych kabaretach 
Adrianem dotychczas zwany. 
Ileż w końcu razy można bezkar-
nie budzić o trzeciej nad ranem 
pierwszą rodzinę RP tylko po to 
żeby prezydent w  pasiastej pi-
dżamie zaprzysiągł nielegalnie 
wybranych sędziów - dublerów 
zasiadających bez umocowań 
prawnych w  Trybunale Konsty-
tucyjnym, bądź podpisał przyję-
tą z naruszeniem prawa ustawę, 
która od rana, bez vacatio legis, 
obowiązywać będzie. Ileż razy 
można wytrzymać okazywane 
publicznie lekceważenie ze stro-
ny zwykłego posła PiS wobec 
głowy państwa i  w  końcu ileż 
razy można wytrzymać bez-
czelność ministerialnych urzęd-
ników, którzy zachęcani przez 
nowogrodzkie centrum dowo-
dzenia państwem, dworują so-
bie prześmiewczo z Pierwszego 

Obywatela Rzeczpospolitej. 
Może się zdarzyć, że prezydenc-
kiemu ministrowi, głównemu 
doradcy do spraw wojskowych, 
odbiera się dostęp do informa-
cji niejawnych ale obraźliwym 
wobec Głowy Państwa jest utaj-
nienie przed nim powodów tej 
decyzji. Mało kto zauważył, że 
w  czasie wręczania nominacji 
generalskich Prezydentowi po-
zwala się wręczać pudełko, zaś 
buławę, symbol władzy, wręcza 
Minister Antoni „Policmajstrem” 
zwany. Jak wreszcie ocenić aro-
gancję ministra, pożal się Boże, 
sprawiedliwości i  pierwszego 
prokuratora, który do Ojca Na-
rodu kieruje publicznie, nieza-
woalowaną w  żaden sposób 
groźbę, że jeśli „Dobra zmiana” 
polegnie, to jako pierwszy po-
legnie pan prezydent. I  co naj-
wyżej będzie mógł się w  przy-
szłości cieszyć rolą młodego 
komentatora z własną ochroną. 
Co w  tym przypadku jest wiel-
kością a co farsą, z racji swojego 
urzędu ocenił jednoznacznie 
pierwszy prokurator. O  tym jak 
mógłby wyglądać system pra-

wa stanowionego w  Rzeczy-
pospolitej po wejściu w  życie 
wetowanych przez Prezydenta 
ustaw, świadczyć mogą nieza-
przeczalne fakty z  politycznego 
życia sfer najwyższych. Borys 
Budka nie mógł bardziej uho-
norować Lecha Kaczyńskiego 
niż powołując się na niego jako 
obrońcę demokracji parlamen-
tarnej. Tymczasem chory z  nie-
nawiści zwykły poseł, wchodzi 
na parlamentarną mównicę, jak 
sam stwierdza poza wszystki-
mi trybami, głosząc najbardziej 
chamskie i najbardziej obraźliwe 
w  historii polskiego parlamen-
taryzmu słowa „Ja bez żadnego 
trybu. Wiem, że boicie się praw-
dy, ale nie wycierajcie swoich 
mord zdradzieckich nazwiskiem 
mojego śp. brata. Niszczyliście 
go, zamordowaliście, jesteście 
kanaliami. – Tymczasem wi-
cemarszałek sejmu wyjaśnia 
usłużnie, wbrew intencji mówcy, 
który chciał wykazać pogardę 
dla Wysokiej Izby, że prezes „wy-
stąpił w trybie sprostowania bo 
jego nazwisko zostało wcześniej 
wymienione”. Jego akolici zaś 

bez żadnej refleksji gotują mu 
po tym chamskim wystąpieniu 
stojącą owację.

„Dobra zmiana”, ufna w  swą 
omnipotencję, jeszcze przed 
zakończeniem procesu legi-
slacyjnego, zaczęła hurtem 
wskazywać kto i  za co siedzieć 
pójdzie. Nieoceniona K. Pawło-
wicz zapewnia przykładowo, że 
za kratki trafi cała opozycja za 
pobłażanie przestępczym ukła-
dom w czasie poprzednich rzą-
dów, za kłamstwa smoleńskie, za 
terror i nienawiść wprowadzane 
na polskie ulice i  do różnych 
instytucji, za karalne groźby, 
naciski i  zastraszanie legalnie 
działających urzędników i  funk-
cjonariuszy, za namawianie, 
by wymawiali posłuszeństwo 
swym polskim przełożonym. 
Wiemy już za co będzie siedzia-
ło setki tysięcy protestujących 
na ulicach miast obywateli. Nikt 
jednak nie chciałby, żeby arbi-
trem w  jego sprawie był sędzia 
namaszczony przez prokuratora 
generalnego, bo w nowym mo-
delu wymiaru sprawiedliwości 
to prokurator decydował bę-

dzie o winie i karze. Sąd sądem 
a  sprawiedliwość musi być po 
naszej stronie. 

Domniemywać by można, 
że wystąpienie sędziego Mo-
rawskiego, który w  Oksfordzie 
publicznie poinformował o  ko-
rupcji w polskim Sądzie Najwyż-
szym, był tylko zaplanowaną 
i  uzgodnioną z  nowogrodzką 
centralą „ustawką” przed wpro-
wadzeniem planowanych w są-
downictwie zmian. Sędzia Mo-
rawski już nam tego raczej nie 
potwierdzi.

Sądownictwo w  Polsce jest 
raczej marnej konduity. Jest 
w  nim zapewne od cholery 
skorumpowanych i  politycznie 
zorientowanych sędziów. Trzeba 
ich konsekwentnie wywalać na 
zbity pysk żeby ujmy wymiarowi 
sprawiedliwości nie przynosili. 
Ale nie można hurtem wymie-
niać wszystkich prezesów są-
dów terenowych a tym bardziej 
luminarzy prawa zasiadających 
w  Sądzie Najwyższym. Łupieżu 
wszak gilotyną leczyć nie wolno.

Powyższa treść jest 
prywatną opinią autora

Zmiany w taryfie przewozowej komunikacji miejskiej ZIM Słupsk. Od wtorku, 
8 sierpnia - więcej tańszych przejazdów. 

Zgodnie z  uchwałą Rady Miejskiej w  Słup-
sku, od wtorku 8 sierpnia zaczną obowiązywać 
korekty w  taryfie przewozowej. Wprowadzo-
no w  niej szereg dodatkowych ulg i  zwolnień 
w przejazdach komunikacją miejską ZIM Słupsk. 
Dodatkowo, w  okresie Dnia Bez Samochodu 
i  Święta Wszystkich Świętych, korzystanie z  au-
tobusów w Słupsku będzie całkowicie bezpłatne 
dla wszystkich.

Nowe Zmiany w ofercie biletów:
· Bilet jednorazowy w cenie 2,50 zł i 1,25 zł bę-

dzie również biletem czasowym 30-minutowym, 
pasażer przy kontroli biletów deklaruje rodzaj 
biletu.

· Z  oferty wycofane zostaną bilety okresowe 
ważne w dni robocze.

· Zmianie ceny ulega bilet na okaziciela z 90 zł 
na 110 zł oraz z 45 zł na 55 zł. 

· Wprowadzono roczny bilet dla osób posiada-
jących tytuł Dawca Przeszczepu lub Zasłużony 
Dawca Przeszczepu w cenie 50 zł.

· Zmianie ulegają warunki zakupu biletów 
przez Honorowych Dawców Krwi. Dla kobiet mi-
nimum oddanej krwi zmniejsza się z 18 litrów do 
15 litrów, dla mężczyzn z 25 litrów na 18 litrów.

· Zmianie ulega cena rocznego biletu dla Hono-
rowych Dawców Krwi na 50 zł. 

Zmiany w  uprawnieniach do biletów ulgo-
wych i przejazdów bezpłatnych:

· Dzieci posiadają uprawnienia do przejazdów 
bezpłatnych do czasu rozpoczęcia nauki w szkole 
podstawowej nie dłużej niż do ukończenia 7 roku 
życia.

· Podwyższono wiek do przejazdów bezpłat-
nych dla dzieci i  młodzieży niepełnosprawnej 
z 24 na 25 lat.

· Osoby mające uprawnienia do renty rodzinnej 
nabywają prawo do przejazdów ulgowych.

· Do przejazdów ulgowych nabywają prawa 
działacze opozycji antykomunistycznej oraz oso-
by represjonowane z powodów politycznych.

· Uprawnienia do przejazdów ulgowych naby-
wają weterani poszkodowani pobierający rentę 
inwalidzką z  tytułu urazów lub chorób powsta-
łych w  związku z  udziałem w  działaniach poza 
granicami kraju.

· Z przejazdów bezpłatnych mogą korzystać cy-
wilne niewidome ofiary działań wojennych.

· Wprowadzono darmową komunikację 1 listo-
pada w  dniu Wszystkich Świętych i  22 września 
w Dniu bez Samochodu.

· Dzieci i młodzież wraz z opiekunami w trakcie 
zorganizowanych wyjść z  placówki oświatowej 
posiadają prawo do przejazdów bezpłatnych.

Zmiany w opłatach dodatkowych dla pasa-
żerów podróżujących bez ważnego biletu

· Podwyższono opłatę za przejazd bez waż-
nego biletu do wysokości 275 zł, opłata może 
być zmniejszona o 50 % do wysokości 137,50 zł 
w przypadku uiszczenia jej w ciągu 7 dni od daty 
jej wystawienia.

· Opłata manipulacyjna za brak ważnego bile-
tu lub dokumentu uprawniającego do ulgi wzra-
sta z 8 zł do 12 zł.

 

Ogromne wojska, bitne generały,
Policje - tajne, widne i dwu-płciowe -
Przeciwko komuż tak się pojednały?
Przeciwko kilku myślom... co nienowe!
Cyprian Kamil Norwid

Nowe ulgi i zwolnienia dla pasażerów. 
Zmiany w komunikacji miejskiej

Osiem gmin z województwa pomorskiego oraz Powiat Słupski chcą 
wspólnie realizować projekt pod nazwą „Srebrna Sieć”. Zakłada on 
działania skierowane do osób w wieku 60+. Wniosek o przyznanie środ-
ków na jego realizację zostanie niebawem złożony do Urzędu Marszał-
kowskiego Województwa Pomorskiego. 

Umowę partnerską w  sprawie realizacji 
projektu pod nazwą „Srebrna Sieć” podpisano 
9 sierpnia w Urzędzie Gminy Kobylnica. Wolę 
poparcia dla działań wyraziła Gmina Damni-
ca, Gmina Główczyce, Gmina Kępice, Gmina 
Słupsk, Gmina Ustka, Gmina Potęgowo, Gmi-
na Tuchomie, Powiat Słupski oraz Fundacja 
„Niesiemy Pomoc”. Partnerem wiodącym ca-
łego przedsięwzięcia jest Gmina Kobylnica.

Projekt „Srebrna Sieć” zakłada utworzenie 
w 8 gminach województwa pomorskiego zin-
tegrowanego, lokalnego systemu usług spo-
łecznych wykorzystujących zdalne technolo-
gie informacyjne. Chodzi tu między innymi 
o systemy teleopieki i telemedycyny, ale także 
rehabilitację domową oraz wdrożenie instru-
mentów animacji środowiskowej poprzez 
tworzenie sąsiedzkich sieci samopomoco-
wych i promocję wolontariatu sąsiedzkiego. 

Adresatami projektu ma być 250 osób 
niesamodzielnych, zagrożonych wyklu-
czeniem społecznym w  wieku 60+. Dzięki 
„Srebrnej Sieci” zyskają oni szansę do zwięk-
szenia swojej aktywności w  codziennym 

życiu, ale również zdobędą niezbędną 
wiedzę z  zakresu profilaktyki zdrowotnej. 
W  tym celu będą mogły korzystać z  wypo-
życzalni sprzętu i  pomocy rehabilitacyjnych 
w  siedzibie PCPR w  Słupsku. Dzięki temu 
250 osób wraz z  ich opiekunami uzyska do-
stęp do wysokiej jakości usług społecznych. 
Samorządy, które przystąpiły do realizacji 
Projektu, zadeklarowały również powołanie 
Klubów Animacji, Punktów Usług Wzajem-
nych Wolontariuszy Senioralnych oraz Rad 
Seniorów. Działania obejmują również szko-
lenia i zajęcia praktyczne dla opiekunów for-
malnych. 

Projekt zostanie niebawem przesłany do 
Urzędu Marszałkowskiego Województwa 
Pomorskiego, gdzie będzie analizowany pod 
kątem uzyskania ewentualnych środków 
z  Regionalnego Programu Operacyjnego 
Województwa Pomorskiego na lata 2014 
– 2020. Całkowity koszt projektu wynosi 
3.242.608,33 zł w  tym wysokość dofinanso-
wania 3.088.198,41 zł. Rozstrzygnięcie kon-
kursu przewidziane jest na 31.12.2017r.

Wspólnymi siłami 
o pomoc dla seniorów



72017 r. KURIER SOŁECKI

Jak długo jest Pan zwią-
zany z rolnictwem? 

Mirosław Rosołek: Od za-
wsze…

Co to znaczy? Miał Pan to 
w genach?

Mirosław Rosołek: Do 
szkoły podstawowej się 
chodziło, a  po powrocie 
do domu tornister lądował 
w  kącie i  szło się zbierać 
ziemniaki. To była prawdzi-
wa szkoła życia, szkoła pra-
cowitości już od najmłod-
szych lat. Po zakończeniu 
tych prac musieliśmy jesz-
cze wrócić i lekcje odrabiać. 

Młody człowiek chyba nie 
miał wtedy zbyt wiele wol-
nego czasu..

Mirosław Rosołek: Oj, nie 
było.. Dzieci od najmłod-
szych lat musiały pomagać.

Taka pracowitość wyni-
kała pewnie z obowiązków, 
z  jakimi musi sobie radzić 
dziecko wychowywane na 
wsi. Zakładam więc, że ro-
dzice również trudnili się 
rolnictwem.

Mirosław Rosołek: Zga-
dza się. Oni przyjechali tutaj 
jako „nasiedleńcy”. Matka 
pochodziła z okolic obecnej 
Białorusi, kiedyś było to jesz-
cze województwo białostoc-
kie. Ojciec pochodził z  wo-
jewództwa mazowieckiego. 
Przyjechali tutaj i  osiedli na 
gospodarstwie. A  ja, kiedy 
tylko dorosłem do wieku, 
w którym mogłem pomagać 
i byłem zdolny do pracy, za-
cząłem to robić. Takie to były 
czasy.

Ma więc Pan ogromne 

doświadczenie w  tej dzie-
dzinie.

Mirosław Rosołek: Pracuje 
od 12 roku życia. Wówczas 
zacząłem, jako taki już pra-
wie pracownik. Dziś, po 44 
latach w  tej „branży” powi-
nienem więc mieć już eme-
ryturę (śmiech). 

Jest Pan świadkiem 
zmian, jakie mają miejsce 
w rolnictwie. Od czasu Pań-
stwowych Gospodarstw 
Rolnych, poprzez reformę 
ustrojową, aż po gospodar-
kę wolnorynkową. Jak Pan 
je oceni?

Mirosław Rosołek: Na 
pewno nie można się cofać. 
Wszystko idzie do przodu, 
w  bardzo szybkim tempie. 
Zaczynałem w  zupełnie in-
nym czasie. Najpierw był 
koń w  gospodarstwie, póź-
niej jeden, drugi ciągnik. 
Dziś to już prawdziwa tech-
nologia. Postęp techniki, 
zupełnie inna rzeczywistość. 
Zmiany idą ku lepszemu, 
choć z  drugiej strony rodzi 
się sporo niebezpieczeństw. 
Moim zdaniem zbyt wiele 
jest żywności modyfikowa-
nej, GMO, za dużo chemii, 
preparatów ochronnych. 
Musimy sobie zdawać spra-
wę, że zbytnia ingerencja 
w  środowisko naturalne też 
nie jest dobra, rodzi sporo 
konsekwencji. Teraz bardzo 
wiele mówi się na przykład 
o wymieraniu pszczół, a na-
ukowcy są przecież zdania, 
że cztery lata po zaginięciu 
ostatniej pszczoły zginie 
człowiek. Może kiedyś efek-
tywność rolnictwa nie była 

aż tak duża, ale mieliśmy do 
czynienia z  zupełnie innym 
towarem i  produktem. Lu-
dzie jedzący tę żywność byli 
jakby bardziej odporni. 

Przejdźmy do teraźniej-
szości. Czym obecnie się 
Pan zajmuje? 

Mirosław Rosołek: Dziś 
zajmujemy się wspólnie 
z  żoną produkcją roślinną 
i  bydłem mięsnym. Wcze-
śniej, przez ponad 20 lat 
zajmowaliśmy się produkcją 
mleka. Ponad 120 tysięcy li-
trów mleka sprzedawaliśmy 

w  ciągu roku. To tak, jakby 
każdy mieszkaniec Słupska 
wypił w ciągu jednego dnia 
ponad litr mleka z  moje-
go gospodarstwa. Jednak 
to produkcja, która jest tak 
wiążąca, że wpływa na na-
sze całe życie. Nie mogliśmy 
pozwolić sobie na chorobę, 
urlop czy wyjazd gdzieś do 
rodziny. Dodatkowo przygo-
towanie pasz i  pożywienia, 
a  co dopiero samo dojenie. 
Ciężki kawałek chleba. Zde-
cydowaliśmy się zmienić 
profil działalności, trochę 
też ze względu na mój stan 
zdrowia. To nie była łatwa 
decyzja, dziś jest mi jej tro-
chę żal, ale tak musieliśmy 
zrobić. Ciągnę to, przejąłem 
to po ojcu. Stąd pewnie tak 
silne przywiązanie. 

W  dzisiejszych czasach 
– Państwa zdaniem – trud-
niej jest być rolnikiem, niż 
kiedyś?

Mirosław Rosołek: Nie. 
Kupuje się hektar ziemi 
i  człowiek już staje się rol-
nikiem. 

Kamila Rosołek: Być ta-
kim rolnikiem, jak my, wy-
daje mi się, że jest trudno. 
Utrzymać się i  żyć z  nie-
wielkiej ilości ziemi. Kiedy 
dysponujemy większą po-
wierzchnią, wówczas za-
trudniamy sobie pracowni-
ków, inwestujemy w sprzęt. 
Troszeczkę inaczej to wy-
gląda. W ten sposób tworzy 

się pewnego rodzaju „zor-
ganizowana firma”. U  nas, 
w  naszym gospodarstwie, 
ze wszystkim radzimy sobie 
sami. Mąż, kiedy trzeba wy-
konać ciężkie prace, sam je 
wykonuje.

W  tym roku są Państwo 
starostami dożynek. Czy 
jest to zaszczyt dla rolnika?

Mirosław Rosołek: Ja mia-
łem już przyjemność pełnić 
obowiązki starosty doży-
nek. I tak, jest to dla rolnika, 
szczególnie przywiązujące-
go tak dużą wagę do trady-
cji, duże wyróżnienie. Choć 
czasem myślę, że być może 
tego zaszczytu powinien 
dostąpić ktoś inny. Żona 
nie była za to nigdy staro-
ściną. Myślę, że to też miało 
wpływ na podjętą przez nas 
decyzję. 

Czego życzyć Państwu na 
przyszłość?

Kamila Rosołek: Rozwo-
ju gospodarstwa i  dobrych 
zbiorów. Choć jest jesz-
cze inna rzecz. W  sytuacji, 
w  której jest mąż, a  więc 
mając tak bogaty doro-
bek i  duże doświadczenie, 
mężczyzna myśli o  tym, by 
przekazać swoje gospodar-
stwo swojemu następcy. Sy-
nowi, albo komuś innemu. 
W  dzisiejszych czasach nie 
ma komu przekazać. Nawet 
same Kuleszewo staje się już 
trochę „miasteckie”. Nie ma 
rolników. 

Z czego może wynikać ta 
niechęć? Przecież mówi się, 
że praca na roli, choć trud-
na, to jest jednak dochodo-
wa..

Mirosław Rosołek: Moim 
zdaniem bierze się to 
z  tego, że w obecnych cza-
sach ludzie zdają sobie 
sprawę z  tego, że istnieją 
dwa wyjścia. Albo inwe-
stować i  zmierzać do tego, 
by gospodarować gruntem 
o powierzchni kilkuset hek-
tarów, albo w  ogóle od-
puścić sobie ten kawałek 
chleba. Dlaczego? Bo tylko 
duże gospodarstwa mają 
szanse uzyskiwać satysfak-
cjonujące dochody. W prze-
ciwnym razie ludzie wiedzą, 
że kokosów się tutaj nie za-
rabia, więc decydują się na 
coś innego. Kamila Rosołek: 
Wolą iść do pracy, chwycić 
etat i  pracować kilka go-
dzin dziennie za stałą pen-
sję, z dużo mniejszym stre-
sem, odpowiedzialnością. 
Zarabiają przy tym dwa 
razy mniej. Poza tym małe 
gospodarstwa są bardzo 
mało efektywne. My się jed-
nak wciąż trzymamy. Mamy 
bydło mięsne, mamy konie. 
Chcemy ich jeszcze trochę 
dokupić – ale to bardziej 
z  pasji, coś dodatkowego. 
Z tego już nie będzie zarob-
ku. To bardziej miłość. 

Rozmawiał 
Karol Kotusiewicz

Zmienia się technologia, 
pozostaje miłość do ziemi i pracy
Praca w rolnictwie dziś w niczym nie przypomina tego, co miało miejsce kilkanaście lat temu. Nowoczesne technologie spowodowały, że współczesne gospodar-
stwa rolne są prawdziwym przedsiębiorstwem. Są jednak ludzie, którzy pamiętają czasy, kiedy wykorzystywano jedynie zwierzęta i siłę własnych rąk. Jedną z takich 
osób jest Pan Mirosław Rosołek. 

W Y W I A D  K U R I E R A

Państwo Rosołkowie są w tym roku starostami dożynek. 

W wolnych chwilach pan Mirosław uwiel-
bia doglądać swoich pomidorów. Hodo-
wanych oczywiście tradycyjną metodą
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Mogli wcielić się w rolę policjanta stawiającego 
pierwsze kroki na zawodowej ścieżce. Innym 
razem popisywali się swoją znajomością ota-
czających nas zwierząt. Krótko mówiąc: przez 
pięć dni doskonale się bawili, odwiedzali wiele 
ciekawych miejsc i nawiązywali nowe przyjaź-
nie. Wakacyjna przerwa w nauce była dla nich 
udana. Wszystko za sprawą półkolonii letnich, 
które zorganizowało Gminne Centrum Kultury 
i Promocji w Kobylnicy.

Pięciodniowy program 
przygotowany przez instruk-
torów obfitował w wiele cie-
kawych form spędzenia cza-
su. Niektóre, jak na przykład 
przygoda z  Wikingami, wy-
wołały na twarzach uczestni-
ków spore zaskoczenie. 

W  pierwszym dniu dzie-
ci odwiedziły Szkołę Policji 
w  Słupsku. Policyjny sprzę-
ta także wyposażenie Woj-
ska Polskiego i  Państwowej 
Straży Pożarnej można było 
zobaczyć podczas „Dnia 
otwartego”. Policyjni nauczy-
ciele zademonstrowali rów-
nież pokazy technik inter-
wencji. Równie widowiskowe 
były pokazy wyszkolenia po-
licyjnych psów służbowych, 
które przygotowali policjanci 
z  Komendy Miejskiej Poli-
cji w  Słupsku.Dzieci wzięły 
udział również w  tereno-
wych zajęciach z biologii, na 
których wspólnie przedsta-
wicielem Parku Krajobrazo-
wego „Dolina Słupi” rozpo-
znawały znalezione rośliny 
i zwierzęta. 

We wtorek cała grupa 
wspólnie z  opiekunami wy-
brała się Sea Park  w Serbsku, 
czyli do największego w Pol-
sce fokarium. Dzieci obser-
wowały trening fok, który nie 
polega tylko na nauczeniu 
zwierząt pewnych czynno-
ści, ale ma za zadanie przy-
zwyczaić je do obecności 
człowieka  w celu kontroli ich 
stanu zdrowia. Kolejną atrak-
cją dla zwiedzających było 

prehistoryczne oceanarium 
3D z kinem 5D, w którym mo-
żemy stanąć  "oko w oko" ze 
stworami zamieszkującymi 
wody naszej planety miliony 
lat temu. Dzięki temu dzieci 
poznały prehistoryczne gady 
i  ryby osobiście, tak jakby 
sami znajdowali się w  pod-
wodnych głębinach.

Środa oznaczała dla 
uczestników wyjazd do Czar-
nej Dąbrówki. Grupa uczest-
niczyła w grach plenerowych 
przygotowanych przez in-
struktorów Gminnego Cen-
trum Kultury w  Czarnej Da-
brówce.

W  kolejnym dniu dzieci 
odwiedziły Królestwo Gier 
Drewnianych „Leonardia” 
w  Krupach koło Darłowa. 
Gry zaprojektowane i  ręcz-
nie wykonane z   drewna 
były doskonałą okazją do 
wspólnej zabawy. Uczest-
nicy półkolonii mogli choć 
na chwilę oderwać się od 
telefonów, tabletów i  prze-
nieś się w  świat renesanso-
wych gier, którymi kiedyś 
bawił się Leonardo da Vinci.  
Ostatni dzień półkolonii oka-
zał się równie atrakcyjny. 
Przygoda z  Wikingami przy-
gotowana przez Fundacje 
Indygo, okazała się strzałem 
w  dziesiątkę. Dzieci przero-
dziły się w  skandynawskich 
wojowników, którzy od VIII 
wieku podejmowali dalekie 
wyprawy o  charakterze ku-
pieckim, rabunkowym lub 
osadniczym.

Wakacje, których można pozazdrościć. 
Od bycia policjantem do poznania dzieciństwa Da Vinci’ego
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Sportowe emocje na nowym obiekcie. 
Nowoczesnym i bogato wyposażonym
Ruszył pierwszy etap prac związanych z modernizacją obiektu sportowego znajdującego się 
przy Zespole Szkół Samorządowych w Kobylnicy. W miejsce obecnie istniejących kortów teni-
sowych powstaną boiska sportowe.

Jeszcze przed rozpoczęciem 
roku szkolnego ruszyły prace 
związane z  budową nowocze-
snego kompleksu sportowego 
przy Zespole Szkół Samorzą-
dowych w Kobylnicy. Będzie on 
umożliwiał grę w  piłkę ręczną, 
koszykówkę, tenisa, siatkówkę 
i badmintona. Umowę z wyko-
nawcą podpisano 10 sierpnia 
w  siedzibie Urzędu Gminy Ko-
bylnica.

Na nowy kompleks, który po-
wstanie w miejscu obecnie ist-
niejących kortów tenisowych, 
będziemy musieli poczekać 
do końca listopada. W  trakcie 

pierwszego etapu robót wyko-
nane zostaną prace związane 
z niwelacją całego terenu wraz 
z  budową skarp umocnionych 
geokratą oraz budową ścian 
oporowych. Na tak przygoto-
wanym terenie zostanie wyko-
nany system odwodnieniowy, 
by później rozpocząć prace nad 
wykonaniem pełnowymiaro-
wego boiska wielofunkcyjne-
go o  wymiarach 23,0 m x 44,0 
m. Wyposażone zostanie ono 
w bramki do piłki ręcznej, słup-
ki z tablicą do koszykówki z me-
chanizmem umożliwiającym 
regulację wysokości tablicy, 

słupki do tenisa/badmintona, 
piłkochwyty oraz oświetlenie. 
Kompleks zyska też nowe ogro-
dzenie oraz ciągu piesze. Ci, 
którzy będą chcieli podziwiać 
zmagań zawodników rywalizu-
jących na boisku, będą mogli 
zasiąść na nowych trybunach. 
Rozpocznie się również budo-
wa drugiego boiska, której kon-
tynuacja planowana jest w roku 
2018. 

Zakończenie pierwszego 
etapu planowane jest do dnia 
30.11.2017 roku, natomiast 
samo zakończenie robót bu-
dowlanych do dnia 29.09.2017 

roku. Całkowita wartość zada-
nia wynosi 659 662,03 zł.

Warto podkreślić, że będzie 
to kolejna inwestycja sporto-
wa, jaka w  najbliższym czasie 
realizowana będzie w  Gminie 
Kobylnica. W ciągu najbliższych 
dwóch lat sporej modernizacji 
ulegnie stadion w  Sycewicach. 
Prace na obiekcie pochłoną 
prawie 1,3 miliona złotych. 
Przedsięwzięcie będzie reali-
zowane z  udziałem środków 
pozyskanych z  Funduszu Roz-
woju Kultury Fizycznej. Kwota 
dofinansowania wyniesie pra-
wie 600 tysięcy złotych.

Umowę z wykonawcą nowego kompleksu sportowego pod-
pisano 10 sierpnia w siedzibie Urzędu Gminy Kobylnica.

Takie wydarzenia sprzyjają integracji mieszkańców i pozwalają na długie chwile 
wspólnej zabawy. Być może właśnie dlatego festyny zorganizowane w Sycewicach 
i Zębowie zgromadziły tak wiele osób. 

Choć pogoda w sierpniu 
nie rozpieszcza, to jednak 
w  dzień, w  którym odby-
wały się oba wydarzenia, 
obyło się bez deszczu 
i  wiatru. Słoneczna aura 
zachęcała więc do spę-
dzenia sobotniego popo-
łudnia na świeżym powie-
trzu. 

Organizowana w  Syce-
wicach impreza miała na 
celu integrację lokalnej 
społeczności. Dla odwie-
dzających przygotowano 
więc pyszne smakołyki 
i wiele zabaw. Na brak roz-
rywki nie mogły narzekać 
również dzieci, dla któ-
rych zorganizowano cie-
kawe atrakcje. Spotkanie 
mieszkańców okazało się 
doskonałą sposobnością 
do rozmów i dyskusji. 

Podobnie było w  Zębo-
wie, gdzie 19 sierpnia rów-
nież odbył się festyn. I tam 
nikt nie mógł narzekać na 
nudę, a  już na pewno na 
brak pyszności przygo-
towanych przez organi-
zatorów. Ci, za pieniądze 
zebrane w  czasie sprze-
daży smakołyków i  loterię 
fantową, postanowili wes-
przeć renowację kościoła 
w Zębowie. 

Sobotnie imprezy 
w Sycewicach i Zębowie

Zapraszamy do udziału w  drugiej 
edycji konkursu EKO MODEL orga-
nizowanego przez Fundację Banku 
Ochrony Środowiska.

 
Jest to konkurs modelarski polegający na 
wykonaniu modelu EKO instalacji dla domu 
jedno- lub wielorodzinnego. Zadaniem 
w tej edycji, jest przedstawienie przydomo-
wej oczyszczalni ścieków. Konkurs adreso-
wany jest do wszystkich środowisk zaintere-
sowanych twórczością modelarską, którym
bliskie są tematy ekologiczne. 

Przydomowa oczyszczalnia ścieków jest często koniecz-
nością w  obliczu braku możliwości podłączenia do miej-
skiej kanalizacji. Przygotowany model powinien mieć jak 
najbardziej poglądowy charakter i pomóc wyobrazić sobie 
taką domową oczyszczalnię w sąsiedztwie własnego domu. 
W związku z tym w modelu przesłanym na konkurs muszą 
zostać zachowane  właściwe proporcje konstrukcji instalacji 
w stosunku do wielkości budynku, do którego należy. Trzeba 
także zwrócić uwagę na inne elementy otoczenia gospo-
darstwa domowego (mała architektura, zieleń, itp.), aby nie 
przeszkadzały one w usytuowaniu nowej instalacji.

 Zależy nam na modelach, które nie tylko przedstawiają 
klarowną koncepcję idei takiej oczyszczalni, ale mają rów-
nież wartość estetyczną.

 W  pierwszej edycji otrzymaliśmy bardzo ciekawe prace 
w różnych wymiarach. Tym razem prosimy o nadsyłanie prac 
nie mniejszych niż 50 cm x 50 cm i nie większych niż 100 cm 
x 50 cm.

 Jury będzie także brać pod uwagę czytelność koncepcji 
zagospodarowania terenu wokół domu. Liczymy na to, że 
zgłaszane modele  będą wykonane z dużą starannością.

 Do zdobycia jest szereg wartościowych nagród, o które 
warto zawalczyć. Chcemy, aby wysiłek włożony w stworze-
nie prac został doceniony przez jak najszersze grono osób, 
więc nagrodzone makiety zostaną opisane danymi autora 
i szeroko eksponowane w celach edukacyjnych.

 W celu rejestracji, prosimy o wypełnienie formularza do-
stępnego na stronie http://ekomodel.fundacjabos.pl/. 

Tekst: organizatorzy
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Specjalistyczny ośrodek, który od niedawna funkcjonuje w Gminie Kobylnica daje dzikim zwierzętom szanse na wyjście z chorób i uniknięcie wielu cierpień. To jedno z niewie-
lu miejsc w całym województwie pomorskim, a jedyne w Powiecie Słupskim. Od zwierząt, które znalazły tam pomoc, trudno wymagać słów podziękowań i uznania, za to 
od społeczeństwa – już tak. Placówka działa od niedawna, ale każde wsparcie na pewno się przyda. Szczególnie przed zbliżającym się okresem jesienno - zimowym.

Centrum pomocy dla dzi-
kich zwierząt. Nazwa brzmi co 
najmniej groźnie. Czy Państwa 
praca rzeczywiście taka jest?

Edyta Pudzianowska, 
Prezes Fundacji Dziki Azyl: 
Nazwa nie kojarzy nam się 
z  niczym groźnym, a  wręcz 
przeciwnie. Jeśli chodzi o na-
szą pracę, to musimy zacho-
wać szczególną ostrożność. 
Mamy styczność z  dzikimi 
zwierzętami, obecność czło-
wieka naraża je na ogromy 
stres. Niebezpieczeństwa ze 
strony zwierząt to przede 
wszystkim urazy wynikające 
z obrony czy ataku, takie jak: 
stratowanie, ugryzienia, rany 
kłute, szarpane czy zadrapa-
nia. Zagrożeniem pracy z dzi-
kimi zwierzętami są również 
czynniki zakaźne, niekiedy 
śmiertelnie niebezpieczne 
dla człowieka.

Jakie zadania realizuje pla-
cówka?

Naszym głównym zadaniem 
jest ochrona dzikich zwierząt 
i  ich siedlisk. Pomagamy zwie-
rzętom chorym, okaleczonym, 
młodym porzuconym przez 
rodziców, zapewniamy im le-
czenie, rehabilitację i przystoso-
wanie do samodzielnego życia 
na wolności. Do ośrodka trafiają 
zwierzęta po wstępnej diagno-
zie lekarza weterynarii, czy dane 
zwierzę ma szanse na przeżycie 
i powrót do życia na wolności. 

Jesteście jednym z  7 ośrod-
ków rehabilitacji zwierząt 
w  województwie. Jak do tego 
doszło, że znaleźliście się 
w Kobylnicy?

Jesteśmy jedyną tego typu 
placówką w  powiecie słup-
skim. W  Kobylnicy jesteśmy 

dzięki Panu Wójtowi Lesz-
kowi Kulińskiemu. Pierwot-
nie ośrodek miał powstać 
w  Słupsku, tam niestety nie 
było odpowiedniej lokalizacji. 
Pan Wójt, dowiedziawszy się 
jakie mamy problemy ze zna-
lezieniem nieruchomości, za-
oferował nam swoją pomoc. 
Gmina Kobylnica była w  tym 
momencie i  jest nadal jedy-
ną gminą przychylną naszym 
działaniom. I  tak znaleźliśmy 
się w  Kobylnicy. Ośrodek 
położony jest na odludziu, 
w  spokojnym, zacisznym 
miejscu, dzięki czemu zwie-
rzęta mają większe szanse na 
powrót do życia w swoim na-
turalnym środowisku. 

Czy trafiają do Państwa 
zwierzęta bezpańskie, czy ra-
czej pełnicie rolę ośrodka re-
habilitacyjnego?

Do ośrodka trafiają tylko 
zwierzęta dziko żyjące. Nie 
przyjmujemy takich zwierząt 

jak psy czy koty. Dla zwierząt 
przebywających w  ośrodku 
kontakt z  domowym pupi-
lem wywołuje  stres, a  nie-
kiedy doprowadza nawet do 
śmierci. Wiele zwierząt, które 
do nas trafia to ofiary pogry-
zień przez nasze domowe 
zwierzęta.

Wyobraźmy sobie sytuację, 
w  której właściciel zwierzęcia 
widzi, że boryka się ono z  ja-
kimiś problemami. Czy moż-
na się do Państwa zgłaszać 
z prośbą o pomoc?

Jak najbardziej, zawsze 
służymy poradą i  pomocą. 
Dotyczy to zarówno zwie-
rząt dziko występujących 
i  tych domowych. Dzwonią 
do nas ludzie z  całej Polski, 

bo często jako jedyni odbie-
ramy telefon o każdej porze, 
w dni powszednie i święta.

Proszę uchylić rąbka swojej 
działalności. Ile osób zajmuje 
się opieką nad zwierzętami, 
jak wygląda proces leczenia 
lub rehabilitacji zwierząt, któ-
re do Was trafiają?

Opieką nad zwierzętami 
zajmujemy się we dwoje. 
Od czasu do czasu poma-
gają nam inni wolontariu-
sze. Zwierzęta, które do nas 
trafiają objęte są opieką 
weterynaryjną w Przychod-
ni Weterynaryjnej Alwet, 
tam są wspaniali lekarze 
o  dobrym sercu. Bez ich 
pomocy ośrodek by nie ist-
niał. Jako jedyni w  naszym 
regionie posiadają odpo-
wiedni sprzęt i  wiedzę do 
ratowania dzikiej zwierzy-
ny. W  lecznicy zwierzętom 
udzielana jest niezbędna 
pomoc, potem trafiają do 

nas. Tu objęte są opieką 
i  przystosowywane do po-
wrotu na wolność. Jeśli 
okaże się, że zwierzę nie 
może wrócić do swojego 
naturalnego środowiska ze 
względu na trwałe kalec-
two lub nieuleczalną cho-
robę szukamy mu azylu, 
gdzie dożyje później sta-
rości.

Proszę powiedzieć, jakie 
zwierzęta do Was trafiają? 
Czy zdarzają się jakieś wy-
jątkowo rzadko spotykane 
gatunki?

Są to głównie ptaki, takie 
jak gołębie, kawki, mewy, 
jerzyki, jaskółki i  bociany. 
Trafiają również jeże, lisy, 
sarny i  dziki. Wiele zwie-

rząt, które do nas trafia ob-
jęte są ochroną gatunkową. 
Gatunkami rzadko spoty-
kanymi, jakie przyjęliśmy 
to żuraw zwyczajny i  żółw 
czerwonolicy.

Z  jakimi problemami naj-
częściej trafiają zwierzęta?

Są to głównie ofiary wy-
padków drogowych, bez-
myślności człowieka, pogry-
zień przez psy i  koty, młode 
osierocone bądź porzucone 
przez rodziców. Zdarzają się 
również przypadki, że zwie-
rzęta są bezpodstawnie za-
bierane ze swojego natural-
nego środowiska, dotyczy to 
głównie podlotów ptaków, 
które wyrzucane są celowo 
przez rodziców z  gniazd, 
młodych saren i  zająców, 
które siedzą ukryte w  tra-
wie. Dlatego zawsze przed 
zabraniem warto zadzwonić 
do nas, aby uniknąć takich 
sytuacji. Żaden człowiek nie 
zapewni takiej opieki, wa-
runków i  nie przystosuje do 
życia młodego zwierzęcia jak 
jego naturalni rodzice.

Czy Polacy dobrze dbają 
o swoje zwierzęta?

O  domowe raczej tak. 
A  jeśli chodzi o  te dziko 
żyjące to wiele osób prze-
chodzi obojętnie wobec 
ich cierpienia. W  większo-
ści przypadków potrącone, 
ranne i chore zwierzę da się 
uratować. Im szybciej przyj-
dzie pomoc, tym większe 
szanse na ich przeżycie.

Zdarzają się przypadki, 
że dzikie zwierzęta są ofia-
rami chuligańskich ataków, 
kopane, celowo potrącane 
i  rozjeżdżane. Są płoszo-
ne, przepędzane i  rozszar-
pywane przez psy wolno 

puszczone. Ich gniazda i  le-
gowiska są niszczone pod-
czas wycinki drzew czy prac 
w  ogrodzie. Wiele z  nich 
ginie od nielegalnego wy-
palania traw, podczas ko-
szenia trawników, wpadają 
do niezabezpieczonych 
zbiorników wodnych i  stu-
dzienek. Inne giną od wy-
łożonych trutek dla gryzoni 

lub w  nielegalnych sidłach 
i  wnykach. Przeciętna dłu-
gość życia wolno żyjącego 
zwierzęcia to około 2-3 lat, 
w  niewoli dożywają nawet 
20 lat. Wszystko to dzieje 
się niestety za sprawą dzia-
łalności człowieka. 

Rozmawiał Karol Kotusiewicz

Tu ratują, pomagają i rehabilitują… zwierzęta. 
Jedyne takie miejsce w regionie potrzebuje wsparcia

Do placówki w Kobylnicy trafiają głównie ptaki, takie jak gołębie, kawki, mewy, 
jerzyki, jaskółki i bociany. Pojawiają się również jeże, lisy, sarny i dziki.

Ośrodek mieści się w Kobylnicy, przy ulicy 
Franciszkańskiej. Pomóc w jego funkcjonowa-
niu można poprzez dostarczenie grzejników 
elektrycznych, artykułów spożywczych, pokar-
mu, środków czystości czy materiałów budow-
lanych. Liczy się także wsparcie finansowe. 
Wszystkie informacje można uzyskać dzwoniąc 
pod numer telefonu 577 773 776. 
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Noc Kupały świętowali w kajaku
Pierwsza edycja imprezy organizowanej przez Stowarzyszenie Sołtysów Gminy Kobylnica z okazji 
Nocy Kupały okazała się bardzo udana. Integracyjne spotkanie połączone ze spływem kajako-
wym dostarczyło wiele radości i uśmiechu. 

W Noc Świętojańską, po raz 
pierwszy nad brzegiem Słupi 
w Lubuniu, tuż przy Kamieniu 
Papieskim zostało zorganizo-
wane spotkanie integracyjne 
„Sobótka – Noc  Kupały. Była 
to inicjatywa Stowarzyszenia 
Sołtysów Gminy Kobylnica, 

które silnie wsparli mieszkań-
cy sołectwa Lubuń oraz stra-
żacy – ochotnicy z  miejsco-
wej jednostki OSP.  

W samo południe uczestni-
cy wyruszyli na start spływu, 
który znajdował się w Łysomi-
cach. Malowniczą trasą płynę-

li przez kolejne trzy godziny, 
by ostatnie ruchy wiosłami 
wykonać w Lubuniu, tuż przy 
Kamieniu Papieskim. Tam 
odprawiono Mszę Świętą, 
którą celebrował proboszcz 
kwakowskiej parafii ksiądz 
Krzysztof Karwasz. Po jej za-

kończeniu wszystkie osoby 
zaproszono do udziału we 
wspólnym biesiadowaniu 
przy ognisku i  muzyce. Choć 
pogoda nie rozpieszczała 
uczestników, to i tak wszyscy 
z miłymi wspomnieniami po-
wrócili do domów. 

W związku z sukcesem lip-
cowego spotkania organiza-
torzy zapraszają do udziału 
w  kolejnym spływie kajako-
wym, który odbędzie się 16 
września. 

- Brać w  nim udział mogą 
nawet całe rodziny. Wpisowe 
wynosi 35 zł. od osoby. Po-
czątek spływu w  Kondrado-
wie o godzinie 11. Na miejsce 
można dojechać autokarem.  
Zbiórka w  Kobylnicy przy 
Centrum Promocji i  Kultury 
w  Kobylnicy o  godzinie 10 – 
informuje Urszula Cudziło. 

Spływ powinien zakończyć 
się około godziny 16.00 przy 
Kamieniu Papieskim w Lubu-
niu.

Siłacze i tancerze w jednym 
miejscu. Tak bawili się w Widzinie
12 sierpnia na terenie boiska wielofunkcyjnego w Widzinie odbył się 
kolejny już festyn sportowo-rekreacyjny. Mimo nie najlepszej pogody 
wydarzenie zgromadziło wiele osób. 

Mieszkańcy, a  także licznie 
przybyli goście z  okolicznych 
miejscowości, mogli wziąć 
udział w  konkursach oraz za-
wodach sportowych. Podczas 
festynu odbywały się konku-
rencje sportowo-zręcznościo-
we dla dzieci, młodzieży oraz 
dla pań. Każda z nich cieszyła 
się dużym zainteresowaniem. 

- Równolegle z  trwającymi 
konkursami rozegrany został 
pokazowy mecz koszykówki, 
zorganizowany przez mło-
dzież. Na zakończenie części 
sportowej po raz kolejny zo-

stały przeprowadzone zawo-
dy STRONG MAN, w  których 
najciekawszą i  najzabawniej-
szą konkurencją było noszenie 
sołtysa na rękach, co spotkało 
się z  dużym aplauzem wśród 
publiczności, jak i  samych za-
wodników – mówi Krzysztof 
Anioł, radny a  jednocześnie 
jeden z organizatorów.

Wszyscy uczestnicy otrzy-
mali nagrody rzeczowe. Festyn 
zakończyła wspólna zabawa 
taneczna pod gołym niebem, 
która trwała do samego rana 
przy rytmach muzyki dance 

i  disco polo. Zmęczeni kon-
kurencjami zawodnicy oraz 
pozostali uczestnicy festynu 
mogli się posilić w  ogródku 
gastronomicznym. 

Dzieci z  przyjemnością ko-
rzystały ze stoisk z  watą cu-
krową i  innymi słodkościami. 
Organizatorami festynu byli 
członkowie rady sołeckiej oraz 
sołtys i  radny z  miejscowości 
Widzino. Sponsorami nagród 
byli: Katarzyna i Zbigniew Ha-
ręża oraz Krzysztof Anioł. 

Numer, który może pomóc 
w sytuacjach zagrożenia
Mając nieruchomość zabudowaną oznacz swoją posesję stosownym nu-
merem porządkowym. Dlaczego jest to tak ważne? Oznakowanie posesji 
numerem porządkowym ma istotne znaczenie dla usprawnienia działań 
wszystkich podmiotów, dla których łatwość identyfikacji domów jest nie-
zwykle ważna dla ratowania życia i zdrowia, a także zapewnienia bezpie-
czeństwa obywateli.

Jeśli prawidłowe oznako-
wanie posesji jest niemożliwe 
(np. ze względu na trwający re-
mont elewacji, itp.)  nanieś nu-
mery nieruchomości na swoje 
pojemniki do gromadzenia 
odpadów. 

Art. 47B   Ustawy z  dnia 17 
maja 1989 r. Prawo geodezyjne 
i kartograficzne wyraźnie okre-
śla, że właściciel nieruchomości 
zabudowanych lub inne pod-
mioty uwidocznione w  ewi-

dencji gruntów i  budynków, 
które takimi nieruchomościa-
mi władają, maja obowiązek 
umieszczania w  widocznym 
miejscu na ścianie frontowej 
budynku tabliczki z  numerem 
porządkowym... w  przypadku, 
gdy budynek położony jest 
w  głębi ogrodzonej nierucho-
mości, tabliczkę z  numerem 
porządkowym umieszcza się 
również na ogrodzeniu.

Brak odpowiedniego ozna-

kowania powoduje nie tylko 
możliwość występowania ry-
zykownych sytuacji, w których 
służby niosące pomoc będą 
miały problem ze zlokalizo-
waniem właściwego obiektu, 
ale także konsekwencjami 
karnymi. Na mocy artykułu 64 
Kodeksu Wykroczeń. Sprawca 
takiego wykroczenia, a  więc 
właściciel nieruchomości za-
grożony jest karą grzywny 
w wysokości 100 złotych.

Nowe wiaty 
w trzech miejscowościach
Dla mieszkańców Bzowa, Sycewic i  Zębowa oczekiwa-

nie na autobus powinno być zdecydowanie przyjemniej-
sze. W  miejscowościach stanęły nowe wiaty przystanko-
we. 

Dotychczas funkcjonujące murowane przystanki w Sy-
cewicach i Bzowie zostały zastąpione przez wiaty o kon-
strukcji szklano – metalowej. W pierwszej z miejscowości 
stanęły one przy drodze krajowej, natomiast w  Bzowie 
przy powiatowej. 

Również w Zębowie przy drodze powiatowej w miejscu, 
w którym był tylko słupek przystankowy została ustawio-
na nowa wiata. Mieszkańcy mogą więc już bezpiecznie 
oczekiwać na przyjazd autobusu i  nie denerwować się 
z powodu złych warunków atmosferycznych. 

Wiaty zostały zakupione w  ramach środków finanso-
wych budżetu Gminy Kobylnica. Inwestycja pochłonęła 
22 100 zł.

Pierwsza taka impreza w Gminie Kobylnica. 
Festiwal Latawców już we wrześniu.
9 września na boisku sportowym w Kwakowie odbędzie się „Święto Lataw-
ców”. Organizatorami tej imprezy są Gminne Centrum Kultury i Promocji 
w Kobylnicy oraz Aeroklub Słupski.

Imprezę poprzedzać 
będą warsztaty modelarskie 
w świetlicach wiejskich w Wi-
dzinie i Wrzącej. Będą one pro-
wadzone przez doświadczo-
nego modelarza z Aeroklubu. 
Główne warsztaty odbędą się 
w  czasie samego Święta La-

tawców w godzinach 12-14. 
Po ich zakończeniu nastą-

pi prezentacja wykonanych 
modeli oraz wybór najcie-
kawszego latawca i  latawca 
najdłużej utrzymującego się 
w  powietrzu. Impreza zakoń-
czy się występem muzycznym 

zespołu The Postman (Polscy 
Beatlesi) - godzina 15.00. Na 
uczestników imprezy czekać 
będzie gorąca zupa oraz słod-
ki poczęstunek.

Regulamin imprezy dostęp-
ny jest na stronie internetowej 
Gminy Kobylnica. 

Jedna z nowych wiat przystankowych stanęła w Sycewicach. 
Kolejne w Bzowie i Zębowie. 
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Milion w wodę. Dla bezpieczeństwa nas wszystkich
W okresie obfitych opadów czy intensywnych roztopów będą gromadzić nadmiar wody. Na wypadek ewentualnych susz będą stanowić bardzo ważny 
punkt jej poboru. Na takie przygotowanie czterech zbiorników wodnych w Gminie Kobylnica potrzeba będzie ponad miliona złotych. Pieniądze już zna-
leziono, teraz czas na realizację całej inwestycji. Po jej zakończeniu będziemy jeszcze lepiej przygotowani na wypadek ewentualnych klęsk żywiołowych. 

Panujące na terenie Polski 
warunki klimatyczne wraz 
z  anomaliami pogodowymi 
sprawiają, że coraz częściej 
pojawia się problem nadmia-
ru wody podczas obfitych 
opadów, czy też śnieżnych 
roztopów, lub też jej braku 
– w  czasie długotrwałych 
okresów susz i  wysokich 
temperatur. Negatywne kon-
sekwencje występowania 
niniejszych zjawisk potęguje 
fakt, iż znaczna część zaso-
bów wodnych nie jest właści-

wie zagospodarowana. 
W  przeciwdziałaniu ne-

gatywnym konsekwencjom 
anomalii pogodowych 
w  Gminie Kobylnica ma po-
móc inwestycja, która obej-
mie zbiorniki wodne. Sa-
morząd pozyskał pieniądze 
na renaturyzację akwenów 
w  Runowie Sławieńskim, Sy-
cewicach, Zębowie oraz Re-
blinie.

Jedną z  najlepszych form 
magazynowania wody jest 
„mała retencja”, która może 

być także wykorzystana jako 
narzędzie do zapobiegania 
powodziom i suszom. Jednak 
brak stosowania podstawo-
wych zasad właściwego go-
spodarowania wodami może 
wpłynąć na pogorszenie pa-
rametrów zbiorników reten-
cyjnych, co w  konsekwencji 
prowadzi do ich eutrofizacji 
i całkowitej degradacji. 

Przykład ich prawidło-
wego przygotowania, wy-
korzystania oraz zagospo-
darowania będziemy już 

wkrótce mogli obserwo-
wać w  Gminie Kobylnica. 
Głównym założeniem reali-
zowanego przez samorząd  
projektu będzie skuteczne 
zapobieganie potencjalnym 
zagrożeniom w postaci kata-
strof ekologicznych i ograni-
czanie ich skutków poprzez 
utrzymanie naturalnych eko-
systemów retencjonujących 
wodę. 

Chodzi o  zbiorniki wodne, 
które znajdują się w  Runo-
wie Sławieńskim, Sycewi-
cach, Zębowie oraz Reblinie. 
Głównymi problemami tych 
zbiorników jest zanieczysz-
czenie, zamulenie i  zarasta-
nie oraz zły przepływ wody. 
Dlatego w pierwszej kolejno-
ści podjęte zostaną działania 
zmierzające do ich renatury-
zacji. Proces ten obejmować 
będzie między innymi usu-
nięcie zamulenia, usunię-
cie roślinności nadmiernie 
pokrywającej dno i  brzegi, 
udrożnienie i  oczyszczenie 
istniejących przepustów, 
konserwację rowów odpły-
wowych, odbudowę skarp, 
oczyszczenie i  remont po-
bliskich studzienek. Dalszym 
elementem renaturyzacji 
będą zabiegi biologiczne 
polegające na przywróceniu 
zbiornikowi cech naturalne-
go wyglądu. Zrealizowane 

to będzie poprzez wpro-
wadzenie gatunków roślin-
ności, w  celu zwiększenia 
różnorodności siedliskowej 
i biologicznej i przywrócenie 
procesów samooczyszczania 
wody i poprawy ekologicznej 
łączności z  terenem przyle-
głym. Zamierzone działania 
renowacyjne ukierunkowa-
ne są na poprawę warunków 
technicznych obiektów re-
tencjonujących wodę, co 
przełoży się na minimalizację 
katastrof wywołanych czyn-
nikami naturalnymi. 

Działania obejmować będą 
między innymi przywrócenie 
naturalnego ekosystemu dla 
siedlisk przyrodniczych, po-
przez renaturyzację zbiorni-
ków wody na terenie Gminy 
Kobylnica wraz z  zagospo-
darowaniem i uporządkowa-
niem otoczenia wokół nich. 
Zwiększony zostanie również 
stopień ochrony i  zabezpie-
czenia środowiska natural-
nego, w  tym cennych form 
ochrony przyrody na terenie 
Gminy Kobylnica. 

Efektem realizacji przed-
miotowego przedsięwzięcia 
będzie utrzymanie natural-
nych ekosystemów retencjo-
nujących wodę na terenie 
Gminy Kobylnica poprzez 
wykonanie kompleksowych 
zabiegów renaturyzacyjnych 

zbiorników wody znajdują-
cych się w  Reblinie,Runowie 
Sławieńskim Sycewicach 
i  Zębowie, wraz z  zagospo-
darowaniem i  uporządko-
wanie otoczenia wokół nich. 
Głównym celem projektu 
"Utrzymanie naturalnych 
ekosystemów retencjonują-
cych wodę w  Gminie Kobyl-
nica" jest wzmocnienie od-
porności regionu na zmiany 
klimatu, w  tym powodzie 
i  susze oraz zapobieganie 
zagrożeniom środowiska 
i  ograniczenia niekorzystne-
go wpływu ich skutków na 
poziom bezpieczeństwa na 
terenie województwa po-
morskiego,poprzez utrzyma-
nie i  rozwijanie naturalnych 
ekosystemów retencjonują-
cych wodę na terenie Gminy 
Kobylnica.

Na poprawę stanu czte-
rech zbiorników wodnych na 
terenie Gminy Kobylnica po-
trzeba będzie ponad milion 
złotych. Starania samorządu 
zaowocowały otrzymaniem 
dofinansowania na całość 
prac w  wysokości 70% kosz-
tów kwalifikowanych. Umo-
wę w  tej sprawie podpisano 
18 sierpnia w  Urzędzie Mar-
szałkowskim Województwa 
Pomorskiego w Gdańsku. 

1. Wyposaż nierucho-
mość w  pojemnik do 
gromadzenia odpadów 
zmieszanych spełniający 
normę PN-EN 840-1 (infor-
macja o  spełnianiu normy 
jest umieszczana przez pro-
ducentów na pojemniku). 
Oferowane w  sprzedaży 
pojemniki ogrodowe często 
nie są przystosowane do 
rozładunku mechanicznego 
zarówno konstrukcyjnie jak 
i wytrzymałościowo. 

2. Oznacz nieruchomość 
numerem porządkowym – 
ułatwi to realizację usługi 
odbioru odpadów komu-
nalnych. Prosimy również 
o  naniesienie numeru nie-
ruchomości na swój po-
jemnik do gromadzenia 
odpadów.

3. Zabezpiecz swoje 
worki do segregacji odpa-
dów przed wysypywaniem 
zawartości przy ich od-
biorze. Jeśli worek będzie 
zapełniony do połowy lub 
jednej trzeciej pojemności, 
łatwiej będzie go podnieść 
i jest pewność, że worek się 
nie rozerwie.

4. Warto opróżnić zawar-
tość oraz zgnieść opako-
wania przed wyrzuceniem. 

5. Wszelkie odpady bu-
dowlane (do 1m3) można 
bezpłatnie oddać, we wła-
snym zakresie, do Punktu 
Selektywnej Zbiórki Odpa-
dów Komunalnych - PSZOK 
(Słupsk, ul. Bałtycka 11A). 
Nie wyrzucaj ich do pojem-
nika na odpad zmieszany!

Szanowny 
Mieszkańcu, 
przypominamy kilka zasad 
selektywnej zbiórki odpadów 
komunalnych: W  ostatnich dniach lipca 

po raz kolejny spotkały się 
miasta partnerskie współ-
pracujące ze sobą od 2004 
roku. Uczestnikami spotka-
nia w  Estonii byli tym razem 
przedstawiciele samorządów 
z Finlandii (Orimattila), Belgii 
(Durbuy), Estonii (Valga), Ło-
twy (Valka), oraz z Polski (Ko-
bylnica i Kościelisko). 

Tegoroczna edycja mię-
dzynarodowego programu 
Twin Town poświęcona była 
dwóm, odmiennym, lecz 
niezwykle istotnym wyda-
rzeniom XX wieku, które zna-
czono wpłynęły na politycz-
ny i  społeczny obraz Europy. 
Pierwszym z nich była rewo-
lucja 1917, zaś problematyka 
związana z tym wydarzeniem 
była omawiana przez mło-
dzież w ramach przygotowa-
nych prezentacji po hasłem 
„1917 Społeczne i polityczne 

rewolucje, upadek imperium 
i  ich wpływ na europejski 
krajobraz polityczny i  hi-
storyczny”. Przedstawiciele 
samorządów prezentowali 
zaś swoje poglądy związane 
z  procesem integracji euro-
pejskiej w  ramach dyskusji 
„1957 traktaty rzymskie ich 
wpływ na europejską współ-
pracę gospodarczą. Sytuacja 
teraz i w przyszłości”.

Gminę Kobylnica reprezen-
towali Wójt Gminy Kobylni-
ca Leszek Kuliński, Dyrektor 
Centrum Usług Wspólnych 
w  Kobylnicy Marta Prezlata, 
Remigiusz Ciereszko pracow-
nik Centrum oraz uczniowie 
gimnazjów z  Kobylnicy i  Sy-
cewic. 

Przez cztery dni wszyscy 
mieli okazję do szerokiej wy-
miany poglądów na temat 
przyczyn i  skutków rewolu-
cji społeczno – politycznych 

w Europie oraz różnych dróg 
budowania wspólnej Europy. 
Pobyt w  Estonii był również 
okazją do poznania lokalnej 
kultury, tradycji i  odwiedzin 
wielu urokliwych miejsc. Cie-
kawostką okazał się fakt, iż 
prawa miejskie nadał miastu 
w  roku 1584 król Polski Ste-
fan Batory, którego pomnik 
znajduje się w  centrum Val-
gi. W  programie znalazł się 
również quiz wiedzy o  Unii 
Europejskiej. Uczestnicy mieli 
okazję zwiedzić miasto Tartu, 
które jest drugim co do wiel-
kości miasto Estonii uznawa-
nym za intelektualną i kultu-
ralną stolicę kraju oraz byś 
świadkami inscenizacji bitwy, 
która rozegrała się nieopodal 
miasta w 1944 roku oraz po-
znać historię i dzieje Estonii.

Na zakończenie burmistrz 
Valgi przekazał symboliczne 
nakrycie głowy, kolejnej gmi-

nie, która zobowiązała się do 
zorganizowania spotkania 
w roku 2018. Gminą tą będzie 
fińskie miasto Orimattila.

Twin Towns to znakomity 
przykład współpracy między-
narodowej, w której aktywnie 
uczestniczą nie tylko przed-
stawiciele samorządów, ale 
również młodzież. Korzyści, 
jakie ze sobą niesie, to przede 
wszystkim wzrost świadomo-
ści i  wiedzy na temat aktu-
alnych problemów, zjawisk 
i procesów. Cyklicznie organi-
zowane spotkania stwarzają 
również ogromną szansę do 
zapoznania się z  dorobkiem 
kulturowym innych nacji, 
poznania ich tradycji oraz na-
wiązania nowych znajomo-
ści. Głównym celem całego 
przedsięwzięcia jest budowa-
nie wspólnych relacji poprzez 
harmonijny rozwój oraz wza-
jemną tolerancję. 

Estońska odsłona „Twin Towns”. Dyskusje i debaty
Na szeroko zakrojonej współpracy międzynarodowej Gminy Kobylnica bardzo mocno korzysta 
młodzież. Jednym z przykładów jest realizowany od kilkunastu lat projekt polegający na cyklicznych 
spotkaniach przedstawicieli kilku europejskich krajów. Ostatnia edycja „Twin Towns Meetings” odby-
ła się w estońskim mieście Valga.

Marszałek Województwa Pomorskiego i Wójt Gminy Kobylnica podpisują umowę na dofinansowanie 
projektu renaturyzacji trzech zbiorników wodnych. 
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Godziny otwarcia

Świetlica wiejska Instruktor Poniedziałek Wtorek Środa Czwartek Piątek

w Bolesławicach Joanna Deszcz x 11.00-17.00 11.00-17.00 11.00-17.00 11.00-17.00

w Kczewie Longina Jagieła x 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00

w Kruszynie Marta Murawska x 11.00-19.00 x 11.00-19.00 x

w Kuleszewie Iwona Drywa x x x x 11.00-19.00

w Lubuniu Edyta Sak x x 11.00-19.00 x 11.00-19.00

w Luleminie Edyta Sak x 11.00-19.00 x 11.00-19.00 x

w Łosinie Agnieszka Malczewska x 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00

w Płaszewie Paulina Ściana x 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00

w Reblinie Grzegorz Jopek x 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00

w Sierakowie Bogumiła Kwiatkowska x 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00

w Sycewicach Joanna Kalinowska x 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00

w Widzinie Elżbieta Czarnuch x 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00

we Wrzącej Kinga Trejda x 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00 11.00-19.00

HARMONOGRAM CZASU PRACY INSTRUKTORÓW ŚWIETLIC WIEJSKICH (03.07-31.08.2017r)

Przyjdź, 
zobacz, kibicuj

15 i 16 sierpnia odbędzie się V Międzynarodowy Tur-
niej Piłki Nożnej „Szukamy talentów bo w sporcie nie ma 
ani wieku ani granic”. Choć będzie to już kolejna edycja 
zmagań, to po raz pierwszy jej gospodarzem będzie 
Gmina Kobylnica.

W zawodach wystartuje kilkanaście zespołów oldbo-
jów z Litwy , Ukrainy, Słowacji , Anglii i Niemiec. Ponadto 
udział zadeklarowała partnerska Gmina Przemęt. Turniej 
po raz pierwszy odbędzie się w Kobylnicy. Patronat nad 
wydarzeniem sprawuje Wójt Gminy Kobylnica oraz Sta-
rosta Słupski. 

Z Sycewic do  
Bytowa. Kariera 
młodego piłkarza 
cały czas się rozwija

Po kolejnych szczeblach sportowej kariery 
wspina się utalentowany piłkarz, który pierwsze 
szlify zdobywał w UKS „Sparta” Sycewice. Od no-
wego sezonu Aleks Hendryk będzie reprezento-
wał barwy Drutex – Bytovi Bytów.

Dla 17 – letniego wychowanka sycewickiego 
klubu to już naprawdę poważny krok w  sportowej 
karierze. W  pierwszych dniach sierpnia związał się 
rocznym kontraktem z  bytowskim zespołem, który 
obecnie występuje na zapleczu polskiej ekstraklasy. 

Alek Hendryk ma 17 lat. Pierwsze kroki stawiał 
pod okiem swojego ojca w  UKS „Sparta” Sycewi-
ce. Mimo młodego wieku na swoim koncie ma już 
występy w Pogoni Szczecin i Bałtyku Koszalin. Gra 
w bytowskim zespole to ogromna szansa, ponieważ 
zespół Adriana Stawskiego cały czas marzy o awan-
sie do najwyższej klasie rozgrywkowej w  Polsce. 
Możliwości mają ogromne – solidny sponsor i coraz 
lepiej wyglądający skład. Szansa na grę w drużynie 
z  Bytowa jest tym większa, że Hendryk cały czas 
ma status młodzieżowca, a  więc jego przydatność 
w zespole jest jeszcze większa.

Talentem młodego zawodnika w przeszłości inte-
resowała się nawet sama FC Barcelona. Kataloński 
klub zaprosił Hendryka na testy, o  których marzy 
wielu piłkarzy na całym świecie. Po zdobyciu mi-
strzostwa Polski U-10 zagrał z  rówieśnikami z  AC 
Milan.  

Nad bezpieczeństwem 
mieszkańców Gminy Kobyl-
nica czuwać będą nie tylko 
dobrze wyszkoleni, ale i wypo-
sażeni w  nowoczesny sprzęt 
strażacy  - ochotnicy. Do trzech 
jednostek, które znajdują się 
w  Krajowym Systemie Ratow-
niczo  - Gaśniczym, trafi sprzęt 
o wartości ponad miliona zło-
tych. Projekt, który uzyskał do-
finansowanie z  Regionalnego 
Programu Operacyjnego Wo-
jewództwa Pomorskiego na 
lata 2014 – 2020, zakłada rów-
nież prace budowlane w  jed-
nostce w Sycewicach. 

Planowane przedsięwzięcie 
obejmuje modernizację insta-
lacji wentylacyjnej pomiesz-
czeń garażowych poprzez 
montaż szynowego odciągu 
spalin. Pomieszczeniem ob-
sługiwanym przez moderni-
zowaną instalację jest jedno-
stanowiskowy garaż. Szynowy 
system ssący ma służyć do 
usuwania spalin samocho-
dowych emitowanych przez 
pojazdy o  stałym miejscu ga-
rażowania, w  tym przypadku 
samochód straży pożarnej. 
Wynika to z  konieczności 
pełnej gotowości stacjonują-
cych pojazdów do szybkiego 
opuszczenia pomieszczenia.

Głównym elementem ca-
łego projektu jest jednak 
doposażenie jednostek OSP 
z  terenu Gminy Kobylnica 

wpisanych do KSRG tj.: OSP 
Sierakowo, OSP Sycewice, 
OSP Wrząca. Nowoczesny 
sprzęt, który trafi do straża-
ków – ochotników, pozwoli im 
zwiększyć skuteczność i  efek-
tywność prowadzonych dzia-
łań ratowniczych i gaśniczych. 
Za ponad milion złotych uda 
się zakupić aparaty powietrz-
ne, defibrylatory, ubrania 
specjalne, pilarki łańcuchowe, 
zestawy hydrauliczne, maszty 
oświetleniowe, kamery termo-
wizyjne, wyciągarki samocho-
dowe, detektory wielogazowe 
czy piły ratownicze. Łącznie, 
do trzech jednostek trafi po-
nad 60 sztuk specjalistyczne-
go sprzętu o różnym przezna-
czeniu. 

Projekt pn.: “Doposaże-
nie jednostek OSP powiatu 
słupskiego działających w ra-
mach KSRG” realizowany jest 
w  partnerstwie z  Gminą Po-
tęgowo (partner wiodący), 
Gminą Dębnica Kaszubska 
i  Gminą Słupsk. Termin reali-
zacji przewiduje się do końca 
przyszłego roku. Całkowita 
wartość projektu wynosi 
2 574 521,66 zł.

Projekt wybrany do dofi-
nansowania w  ramach działa-
nia 11.1 Organicznie zagrożeń 
naturalnych Regionalnego 
Programu Operacyjnego Wo-
jewództwa Pomorskiego na 
lata 2014-2020. 

Nowoczesny 
sprzęt trafi do 
trzech jednostek
Nowoczesne ubrania specjalistyczne, defi-
brylatory, torby medyczne. Ponadto kamera 
termowizyjna, maszt oświetleniowy i wycią-
garka samochodowa. To tylko część z no-
wego sprzętu, jaki będą mogli już wkrótce 
wykorzystywać strażacy z trzech jednostek 
OSP Gminy Kobylnica. W ciągu najbliższych 
miesięcy ich jednostki wzbogacą się o urzą-
dzenia warte ponad milion złotych. 

Tym razem rajd miał upamięt-
nić kolejną rocznicę Powstania 
Warszawskiego. Dlatego pierw-
szym elementem spotkania 
cyklistów było krótkie przypo-
mnienie sobie historii tego wy-
darzenia.  Po krótkim wystąpie-
niu, w czasie którego dokonano 
oficjalnego rozpoczęcia rajdu, 
Wójt Gminy Kobylnica dał znak 
do wyruszenia na trasę. Tym ra-
zem 59 uczestników miało do 
pokonania dystans o długości 17 
kilometrów. 

Najważniejszym punktem 
rajdu było złożenie wiązanki 

kwiatów pod Pomnikiem Po-
wstańców Warszawskich w Słup-
sku. Należy podkreślić, że słupski 
obelisk był jednym z pierwszych 
w Polsce poświęconych pole-
głym powstańcom. Na zakończe-
nie rajdu, jak zwykle,  uczestnicy 
zostali poczęstowani tradycyj-
ną grochówką oraz brali udział 
w  licznych konkursach przygo-
towanych przez członków Słup-
skiego Towarzystwa Rowerowe-
go „Szprycha”.   

V i  ostatni rajd odbędzie się 
w  dniu 16 września. Start z  bo-
iska sportowego przy ul. Wodnej. 

Lekcja historii 
na rowerach
Kolejna odsłona rowerowego cyklu „Ze Szpry-
chą po Gminie Kobylnica” miała miejsce 
w pierwszą niedzielę sierpnia. Ze względu na 
przypadające w tym okresie historycznie waż-
ne uroczystości, rajd miał szczególny wymiar. 

- Po zainstalowaniu na do-
mach naszych mieszkańców ok. 
2 MW fotowoltaiki, przyszedł 
czas na obiekty komunalne. 
W poniedziałek, 7 sierpnia, pod-
pisałem umowę na wykonanie 
instalacji – powiedział Wójt Gmi-
ny Kobylnica Leszek Kuliński.

Konstrukcje, które już nie-
bawem znajdą się na dachach 
szkół w  Kwakowie, Kończewie, 
Słonowicach, Sycewicach oraz 
świetlicy w  Luleminie w  ciągu 
dwóch najbliższych miesięcy 
zaczną produkować energię 
elektryczną mocy 54,08 kW. Bę-
dzie to pierwszy etap kolejnego, 
dużego projektu związanego 
z  OZE. Kolejnych dwanaście 
instalacji ma powstać w  przy-

szłym roku.
Na pierwszy etap prac po-

trzeba ponad 200 tysięcy zło-
tych. Urządzenia, które mają 
być wykonane w  późniejszym 
okresie, to już zdecydowanie 
większy koszt. Dlatego samo-
rząd czyni starania o uzyskanie 
dofinansowania z  Regionalne-
go Programu Operacyjnego 
Województwa Pomorskiego na 
lata 2014 – 2020. 

Projekt partnerski pod nazwą 
“OZE w gminach powiatu słup-
skiego” realizowany jest wspól-
nie z Gminą Dębnica Kaszubska 
(Partnerem Wiodącym), Gminą 
Słupsk, Gminą Ustka, Gminą Po-
tęgowo oraz  Stowarzyszeniem 
KRÓLESTWO NATURY. 

Szkoły skorzystają na 
promieniach słonecz-
nych. I to dosłownie
Kolejna inwestycja związana z Odnawialnym 
Źródłami Energii w Gminie Kobylnica. Na 
dachach szkół w Sycewicach, Słonowicach, 
Kwakowie i Kończewie oraz świetlicy wiejskiej 
w Luleminie zamontowane zostaną instalacje 
fotowoltaiczne, które niebawem zaczną pro-
dukować energię elektryczną. 
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HOROSKOP na WRZESIEŃ 2017
Przygotowała Tarocistka Anitar, tel. 507 642 011

Baran 
21.03 – 20.04

Nagłe i  nie-
spodziewane sytuacje 
mogą Cię zaskoczyć 
i zmuszać do ryzyka. Choć 
nie jesteś fanem zbytnie-
go ryzyka, teraz może się 
to nawet opłacać. Finanse 
– nie podejmuj większych 
wyzwań i  jeśli możesz, to 
wszelkie inwestycje odłóż 
na później. Nie uzależniaj 
się od nikogo, staraj się 
zasięgnąć opinię u  eks-
perta, zanim podejmiesz 
decyzję. Praca – uważaj na 
relacje ze współpracow-
nikami, gdyż Twoja wy-
grana będzie zależeć od 
nich. Dom – postaraj się 
być konsekwentnym, no 
i przyjmij, że ktoś inny też 
może mieć rację. Miłość – 
nie ma tego złego, co by 
na dobre nie wyszło, cier-
pliwie poczekaj, a  sprawy 
się ułożą. Karta Tarota: 
(Królowa Denarów) – 
„Konsumpcja” – ta karta 
zachęca Cię do korzysta-
nia z życia – a nie do troski 
o sprawy materialne. Twój 
los: musisz nauczyć się ra-
dzić sobie w  każdej sytu-
acji. Dobra rada: czasami 
warto odpuścić. 

Byk 
21.04 – 21.05

W tym miesiącu 
jakieś urzędo-

we sprawy mogą zaprzątać 
Twoją uwagę i  nie będziesz 
wiedziała, jak je załatwić, 
uodpornij się i zostaw to cza-
sowi, miej wiarę, że wszystko 
się dobrze skończy. Finanse 
– masz korzystny czas do 
połowy miesiąca i  możesz 
dokonywać najważniejszych 
transakcji finansowych. 
W  drugiej połowie miesiąca 
uważaj na oszustów. Praca – 
możesz być narażony na nie-
sprzyjające zbiegi okolicz-
ności, ale z  czasem sytuacja 
obróci się na Twoją korzyść. 
Dom – nowe perspektywy 
dadzą Ci nadzieję na przy-
szłość i  pomogą szczęśliwie 
uporządkować sprawy. Mi-
łość – wiesz, czego chcesz 
i  wszystko układa się po 
Twojej myśli. Karta Tarota: 
(Paź kielichów) – „Spełnie-
nie”- spotkasz osobę, która 
pomoże Ci spełnić Twoje 
marzenia. Twój los: Twoim 
zadaniem jest znajdowanie 
niekonwencjonalnych roz-
wiązań. Dobra rada: zawsze 
możesz coś zmienić.

Bliźnięta 
22.05 – 21.06

Potrzebujesz 
spokoju, wyciszenia i  odpo-
czynku, nie zapomnij o  so-
bie. Uważaj na relację z  ko-
bietami w  średnim wieku 
i nie wchodź w konflikty ani 
w  bezpośrednie konfron-
tacje. Finanse – zachowaj 
ostrożność i nikomu nie ufaj. 
Nie udzielaj też żadnych po-
życzek. Praca – masz dobry 
czas do osiągania sukcesów. 
Możesz wyróżnić się w tym, 
co robisz, pozwól sobie na 
większą kreatywność. Mo-
żesz wiele zmienić. Dom – 
nie wprowadzaj do domu 
zbyt wielu osób z  zewnątrz, 
bo zakłóci to harmonię ro-
dzinną. Miłość – niezależnie 
od Ciebie coś się gmatwa, 
nie reaguj aby nie pogorszyć 
sytuacji. Nagły niespodzie-
wany obrót spraw przynie-
sie pozytywne rozwiązanie. 
Karta Tarota: (As Buław) – 
„Intuicja” – odrzuć wszystkie 
opory, rób to, co serce Ci 
dyktuje. Twój los: Wymaga 
od Ciebie dobrego trakto-
wania samego siebie. Dobra 
rada: Odważnie wykorzystuj 
pojawiające się możliwości. 

Rak 
22.06 – 22.07

Przed Tobą 
wiele emocji, 

więc musisz nauczyć się dy-
stansu do własnych odczuć, 
wówczas nie stracisz czegoś, 
co dla Ciebie jest korzyst-
ne. Finanse – masz świetny 
czas na dopięcie ciekawych 
transakcji. Jeśli zrozumiesz, 
czego chcesz i konsekwent-
nie będziesz dążyć do celu – 
wygrasz. Praca – nie trzymaj 
się kurczowo starych struk-
tur ani swoich własnych 
przekonań. Spontaniczne 
zmiany będą dla Ciebie do-
bre. Dom – abyś mógł ruszyć 
do przodu przestań rozpa-
miętywać przeszłość. To, co 
było zostaw za sobą. W  ten 
sposób pozwolisz szczęściu 
zapukać do Twoich drzwi. 
Miłość – konfrontacja z  rze-
czywistością będzie ko-
nieczna, gdyż pomoże oczy-
ścić atmosferę. Karta Tarota: 
(Dziesiątka Buław) – „Rygor” 
– jakaś dominująca osoba 
ma nad Tobą władzę. Mo-
żesz się uwolnić odbierając 
jej władzę. Twój los: musisz 
przestawić się na racjonalne 
myślenie. Dobra rada: Sza-
nuj przyjaciół, bo możesz na 
nich polegać. 

Lew 
23.07 – 23.08

Wchodzisz 
w  całkiem przyjemny okres, 
teraz większość spraw będzie 
Bi się udawać, a  ludzie będą 
patrzeć na Ciebie życzliwie. 
Możesz planować, działać, wy-
chodzić poza granice swojej 
wyobraźni dzięki temu wykreu-
jesz coś, co nada Twemu życiu 
nowy, ciekawy sens. Finanse 
– na początku miesiąca nie 
działaj pochopnie aby unik-
nąć pomyłki. Pozostała część 
miesiąca przyniesie niezłe 
profity. Praca – jeżeli pojawia-
ją się problemy w  relacjach ze 
współpracownikami, przestań 
się tym przejmować. Zachowaj 
spokój, a  sprawy się ułożą po-
prawnie. Dom – tu znajdziesz 
dobrą atmosferę dla relaksu 
i  odpoczynku. Miłość – prze-
szłość się odezwie, abyś mógł 
dokonać pozytywnych zmian 
w teraźniejszości. Im więcej za-
skoczenia, tym korzystniej dla 
Ciebie. Karta Tarota: (Szóstka 
Kielichów) – „Zależność” – ta 
karta ostrzega Cię przed uza-
leżnieniem od opiekunów, 
sponsorów, partnerów, insty-
tucji, itp. Twój los: Staraj się 
wykorzystywać okazje. Dobra 
rada: Pamiętaj o  swojej mocy 

kreowania rze-
czywistości. 

Panna 
24.08 – 23.09

Teraz dla Ciebie ważne 
jest działanie, działanie 
i  jeszcze raz działanie. 
Samo rozmyślanie nie-
wiele przyniesie efektów. 
Finanse – jesteś w  stanie 
dość szybko rozwiązywać 
pojawiające się problemy. 
Pod koniec miesiąca czeka 
Cię miła niespodzianka. 
Praca – jakieś wydarzenia 
z  przeszłości wpłyną po-
zytywnie na Twoją przy-
szłość. Będzie to dla Ciebie 
zaskoczenie, gdyż spo-
dziewałaś się odwrotnego 
skutku. Dom – nie odkła-
daj problemów na później. 
Miłość – jeżeli zdejmiesz 
różowe okulary, zobaczysz 
sprawy takimi, jakimi są 
w rzeczywistości. Karta Ta-
rota: (VIII Sprawiedliwość) 
– „Dyscyplina” – nie licz, że 
„jakoś tam będzie”, musisz 
się zdyscyplinować i  dzia-
łać krok po kroku. Twój 
los: Naucz się relaksować. 
Dobra rada: staraj się za-
chowywać właściwe pro-
porcje praca-wypoczynek.

Waga 
24.09 – 23.10

Teraz u  Cie-
bie huśtawka 

wydarzeń. Raz los niełaska-
wy, a  raz szczęśliwe zbiegi 
okoliczności. Niezależnie 
od tego, co się dzieje, mu-
sisz mieć wiarę, że wszyst-
ko skończy się dla Ciebie 
pomyślnie. Finanse – będą 
stabilne lecz w tym miesiącu 
nie podejmuj decyzji doty-
czących przyszłości finanso-
wej. Praca – pozwól na swo-
bodny przepływ informacji. 
Jeśli pojawią się niejasne 
sytuacje, lepiej nie wgłębiaj 
się w  nie. Wkrótce bez Two-
jej specjalnej interwencji 
wszystko się wyjaśni. Dom 
– nie realizuj planu wbrew 
wszystkim, bo nie będzie 
z kim dzielić radości po osią-
gnięciu celu. Miłość – czekają 
Ciebie dobre i ciekawe zmia-
ny. Karta Tarota: (Król Buław) 
– „Ostrzeżenie” – uważaj, aby 
nie popełnić błędu, który 
może sprawić, że wezwą Cię 
na dywanik. Twój los: naucz 
się cieszyć drobiazgami. Do-
bra rada: Otaczaj się dziećmi, 
a będziesz szczęśliwy.

Skorpion 
24.10 – 22.11

Masz dobry 
czas na rozwiązywanie sta-
rych problemów i  podejmo-
wanie decyzji dotyczących 
przyszłości oraz masz siłę 
oddziaływania na innych. 
Finanse – koło fortuny toczy 
się na Twoją korzyść. Uważaj 
w  trzecim tygodniu, może 
pojawić się problem, ale 
dość szybko znajdziesz wła-
ściwe rozwiązanie, które bę-
dzie miało pozytywny wpływ 
na przyszłość. Praca – każde 
działanie przyniesie spodzie-
wane rezultaty. Szczęście 
sprzyja w  niekonwencjonal-
nym podejściu do zmian. 
Dom – powracają zagadnie-
nia z  przeszłości. Należy je 
uporządkować, wykorzystać 
doświadczenia i  nadać im 
nowy kierunek. Miłość – 
większość spraw układa się 
po Twojej myśli, ale nie od-
puszczaj aż osiągniesz cel, 
na którym Ci zależy. Karta 
Tarota: (Ósemka mieczy) – 
„Niespodzianki” – czekają na 
Ciebie mało prawdopodob-
ne zbiegi okoliczności i nagłe 
farty. Twój los: zachowuj cier-
pliwość i  niczego nie przy-
śpieszaj. Dobra rada: Pamię-
taj, że wszystko ma jakiś sens. 

Strzelec 
23.11 – 21.12

Nie trzymaj 
się starych form i  zasad, 
gdyż to powoduje spo-
wolnienie we wszystkich 
przedsięwzięciach. Im wię-
cej zmian i  spontaniczności 
w postępowaniu, tym lepiej 
dla Ciebie. Finanse – bądź 
ostrożny przy podpisywaniu 
kontraktów i  prowadzeniu 
wszelkich interesów. Unikaj 
hazardu oraz alkoholu. Pra-
ca – w tym miesiącu możesz 
odczuć na dobre zmiany 
oraz sprzyjające zbiegi oko-
liczności. W  tym czasie mo-
żesz umocnić swoją pozycję 
zawodową. Dom – prawdą 
okaże się to, co wydaje się 
najmniej prawdopodob-
ne. Miłość – teraz sprawy 
będą układać się doskona-
le. Otrzymasz informacje, 
na których Ci bardzo zależy. 
Karta Tarota: (Dziewiątka 
Buław) – „Pewność” 0 teraz 
będziesz wiedzieć, czego się 
trzymać, skończyły się wa-
hania i  wątpliwości. Zacznij 
działać. Twój los: naucz się 
konsekwencji w  postępo-
waniu. Dobra rada: Lepiej 
zdecydować cokolwiek, niż 
w ogól nie decydować.

Koziorożec 
22.12- 20.01

Musisz po-
zwolić sobie 

na więcej wypoczynku, relak-
su i  snu, aby nie pogorszyć 
swego samopoczucia. Zbyt 
wiele bierzesz na siebie za-
pominając o  swojej kondycji. 
Tym razem po prostu poproś 
innych o  pomoc. Finanse – 
w tym miesiącu powrócą oka-
zje, które możesz wykorzystać 
i  poprawić znacznie swoją 
kondycję finansową. Praca – 
nareszcie sprawy podążają we 
właściwym kierunku. Pod ko-
niec miesiąca zobaczysz nowe 
możliwości rozwoju. Dom – 
najwięcej pozytywnych opcji, 
zdarzeń i  decyzji pojawi się 
pod koniec miesiąca. Będą 
zmiany na lepsze, z  korzyścią 
można odnowić stare relacje 
z  przyjaciółmi. Miłość – mu-
sisz uzbroić się w cierpliwość, 
a  wszystko powoli się ułoży. 
Karta Tarota: (Dziesiątka Mie-
czy) –„Droga” – nie powtarzaj 
tego, co już przeżyłeś, aby nie 
wejść na jałową drogę. Twój 
los: ufaj swojej intuicji, nie 
zawiedzie Cię. Dobra rada: 
Wykazuj się pomysłowością 
i  stanowczością w  kwestiach 
życiowo – zawodowych. 

Wodnik 
21.01 – 18.02

Teraz nawet 
nie musisz się 

starać, bo sprawy układają się 
pozytywnie w  sposób natural-
ny. Pojawi się wiele szans do 
wykorzystania, nie przegap 
okazji. Finanse – najpierw mo-
żesz coś stracić, aby coś zyskać. 
Pod koniec miesiąca czeka na 
Ciebie miła niespodzianka, ale 
nie oglądaj się za siebie. Praca  
- wystrzegaj się flirtów i roman-
sów, gdyż zbyt wiele mogą Cię 
kosztować. Nie daj się wciągnąć 
w intrygi i plotki związane z au-
torytetami. Na razie nie doko-
nuj zmian w firmie i nie bierz na 
siebie większej odpowiedzial-
ności, bo możesz wiele stracić. 
Dom – mogą nastąpić przeta-
sowania domowników, ktoś 
może przybyć lub wyjechać na 
dłużej. Niewykluczona zmiana 
domu lub miejsca zamieszka-
nia. Miłość – możesz poczuć się 
zwycięzcą i  korzystać z  okazji. 
Karta Tarota: (Królowa Buław) 
– „Na topie” - zadbaj o  autore-
klamę, idź drogą osób, które nie 
mają niczego do ukrycia. Twój 
los: Naucz się czerpania przy-
jemności z każdej chwili. Dobra 
rada: ufaj losowi.

Ryby 
19.02- 20.03

Skup się na 
b u d o w a n i u 

wiary w  siebie, a  to Ci po-
może w  każdej sytuacji. Fi-
nanse – sprawy będą ukła-
dać się po Twojej myśli, jeśli 
będziesz dokładnie wie-
dzieć, czego chcesz. Działaj 
i wierz w powodzenie, a ży-
cie Cię miło zaskoczy. Pra-
ca – masz szansę na awans 
lub podwyżkę. Odnajdziesz 
swoją drogę kariery zawo-
dowej. Szczęście będzie 
CI dopisywać i  wszystko 
doskonale udawać. Dom – 
wiele spraw należy załatwić 
naraz, ale wyjdzie to na do-
bre. W kwestiach prawnych 
można liczyć na przyjaciół. 
Miłość – początek miesiąca 
będzie nieco zagmatwany, 
potrzebna cierpliwość, a na 
koniec wszystko się wyja-
śni. Karta Tarota: (Rycerz 
mieczy) – „Spontaniczność” 
– aby pójść do przodu, ko-
rzystaj z  najdziwniejszych 
źródeł informacji i  zwario-
wanych pomysłów. Twój 
los: wymaga od Ciebie 
pewności siebie. Dobra 
rada: nie przywiązuj się 
do informacji. 
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